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z Olimpiady 1972 r. 
W Monachium podano do wia­

domości, że Rodezja została wy­
kluczona z udziału w Igrzyskach 
Olimpijskich 1972, Za wyklucze­
niem rasistów głosowało 36 
członków Międzynarodowego Ko­
mitetu Olimpijskiego, zaś 31 gło­
sowało przeciwko, 

Po wykluczeniu Rodezji z 
Igrzysl;t Olimpijskich 1972 r. 
rzeczmk ogólnoafrykańskiego 
k?~itetu do spraw sportu 
osw1ad~ZY!, ze wszystkie kraje 
afrykansk1e wezmą udział w tej 
międzynarodowej imprezie, 
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B·ła.nini:ka deszczem i chłodem. 
Ot"garuzato;rzy X!tI Międ~'\Ilairo· 
do;wego Festiwa•u Piosenki 
cho,dzą wpraw-dz.ie ZSJkatairzeni, 
aJe pełni optymizmu twie.r·dzą, 
że od dJ:iLś pogoda się popra­
wi i wszystk.Q będr:ie na me­
dal. Ja '1."ówm ież mam na.dzie­
ję, że poz.iem festiwaJu n ie 
zawiecl:z.ie , aJe jeśli chodzi <> 
pe>g.odę te> jestem pelem w<itpli· 
wo.ści. 

Za.ilntereso.wa:nle fest-ilWalem 
j.ak zwykle, o•gromne. Przy je­
chalo 105 dJzien.nilkaa-zy i fo,tu-
repwterów, a o·d wczesnego .ra.­
na przed Grand Hotełem, w 
k tórym mies:r;kadą p iose,"lkar:·:e 
czaitu(ją tłumy łowców a.utog.ra-

Dziś start 
(Od specjalnego wysłannika) 
Xymena Za.niewSka 1 Marl&n 
Chwedczuk. Deko.raicie mają 
ksztalt styli7l<>w!ll!1ych ża.gili, ci.a· 
sno .za1budowujący>eh estradę, 
ale mówiąc szczerze są malo 
efeiktO'Wne, ciężkie i przypusz­
czam. że i w telewizji st:1ra:wią 
przytłaczające wra,żemie. 

W Sopocie są już n.ie.mal 
wszyscy w yk"'1'!awcy, ale deszcz 
i zimno już za.czYl!adą pu;tu­
szyć szereigi p io·senk.airzy. Lew 
Le.szczen.ko, kt&.ry na próbie 
bly.snąl ra:z jes:<cz.e &wJC>tnje 

Wicepremier 
Bułgarii 

po&taiwionym głooem i swobodą 
ska'1."eyl się wczocad na ból 
,gardła. WJosz:ka NOII'is <le Ste­
faru i Wenezue1czyk Heetoir 
Carbrer a - świetny aktor i 
pi-0.serukar.z, k>tóry występ-OWal 
wispólnie ź Ormettą Vam.o.nioi 

(Dalszy ciąg na str. 2), P ocząt e li nowego etapu polskiej elektroniki W!~i\f:E~k~=:ii!?~~ 
I kiestrą LódJtkiej Roi:glośni PC>l- ,---------------

. skiego Rad'i.a i Da;nu.ta Bad•U.51:· 

Ruszyła ProdukcJ·a f:I~~~#~7i!m~i!i~~E r;r~U:.~!:*:~~:· :~ z wizytą w Łodzi 
Warto zawaczyc, że w zamie- niJCimej próbie gemeralnej &praw 

dzan<> n01We urządzenia do t-e-
28 rocznica 

Wczoraj przebywał w na­
szym mieście wicepremier 
LRB - Sawa Dyłbokow. Po 
wizy'Cłe- u przewodniczącego 
Prez. RN m. Lodzi - Jerzego 
Lorensa, bułgarski gość wraz 
z towarzyszącymi mu osoba­
mi zwiedził dwa nowoczesne 
zakłady przemysłu lekkiego -
ZPDz „Kalina" i Fabrykę 
Koronek „Fako", a następnie 
spotkał się z członkami Se­
kretariatu KL PZPR - B. Ka­
pitanem i K. Lukaszewskim. 

neniach centrum Jest 7-krotny lewizyjnej transmil;.ji testi111;a.lu 

. układów s ca I o n yc h ,__:_r_w_<~_~_a_i:_~_:_du_c k_i:_~_ic-~o-~-~-ł~-i~_:_w_2>_o:n_e_śh_-__ w_~_~_:_~~-.·~-·~-~_:_· -~-1~-tu_z_:_~_<>_r_ek_~_o_w_~_o~ 

Czołgi i dalekosiężea artyleria 
armii ludowej w okolicach Da Nane 

wyzwolenia 
Rumunii 

We wtorek w stolicy Bumu• 
·c nii odbyła się uroczysta aka• 
~ demi~ z okazji przypadającej 
~ w dniu 23 sierpnia 28 roczni• 
~ cy wyzwolenia Rumunii spod 
< faszystowskiego jarzma. W 

·~ czasie akademii przemówienie 
~ wygłosił członek Komitetu Wy­
~ konawczego, stałego Prez:!:".• 
~ dium KC RPK wicepremier 

Podczas przyjęcia w Prezy­
dium Rady Narodowej mówio­
no o historii, dniu dzisiejszym 
i perspektywach rozwoju Lo­
dzi. 

22 bm. w naukowo-.produk• 
cyjnY'm centrum pólprzewod.&i­
ków na warszawskim Służew­
cu ruszyła produkcja elektro­
nicznych układów scalonych 
systemu „Logika. 2", co stano· 
Wi początek nowego rozdziału 
w rozwoju polskiej elektroniki. 
Produkcja tych podzespołów 
na skalę przemysłową stw•rzy 
warunki do rozwoju przemysłu 
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i 
~zaopatrzenie rynku I 
§
- J'ak wynika z danych o rozwoju handlu między krajami ;J członkowskimi RWPG, w bieżącej 5-latce obroty towarowe § 

wzrosną o ok. 2/3. W długoterminowych umowach handlo- -= wych na ten okres nasze kraje zwrócily uwagę na rozsze- ~ 

~ 
rzenie wymiany towarów konsumpcyjnych, co wiąże się 
~ _programami znacznego podniesienia poziomu życia ludno- .,.. 
sci, ktore są osią wszystkich planów pięcioletnich bratnich -

: krajów. Zwiększenie wzajemnych dostaw towarów konsump- 9 = cyjnych pozwoli obficiej zaopatrzyć rynki wewnętrzne, za- 3 
:I pewnić bogatszy asortyment towarów dla ludności. Umowy _ 
: przewidują, że w ciągu obecnego pięciolecia handel towara- = 
: ml konsumpcyjnymi wzrośnie o 40 proc., co jest postępem = a b. znacznym. = 
1hunu.wu11111mmmuw1111mnuwim1111111111111uoo1mli 

Konf\łkt między duchowieństwem 
rządem RPA 

A>mie<rykań,s'k l tY'~dni.k ·„News 
weekłl -zamiesreza ·w o!S tatnim 
numerze o.bsz€r.niej,szy artykuł 
o ayt u.a.cji re!iigijnej w rządzo-

Grodn·o 

Dom E. Orzeszkowej 
nabierze dawneeo blasku 

Z Grodna nadeszła wiadomość, 
:!:e powzięto tam decyzję odre­
staurowania domu, w którym 
żyba polska pisarka Eliza Orze­
szkowa. Spędzila ona tam osta­
tnie dni swego życia, lata 1894-
191'1. 

Odbudowane :z;ostaną fasada 
domu, balkon i wnętrze domu. 
Otwarte zostanie tutaj muzeum 
pamiątek z życia pisaI'ki. Wśród 
eksponatów będą :majdować się: 
fotografie rodzinne, fotokopie 
pism, zielni'k sporządzony przez 
pisal'kę. Umieszczone wst!ll!1ą 
tutaj ponadto materiały, które 
przedstawią pierwsze literackie 
kroki El·izy Orzes~kowej, jej 
pobyt na p_ensji w Warszawie. 

in.ej przez białą mn~ej,s.zo-ść M· 
s i.stowskiej - Republice POli!d­
llliowej Afcykl.. 

Prześlad<>'wanie tej części du­
c{lo.wiefustwa., która występu.je 
p rzeciwko apa:rthe1do·Wi talk .się 
nasilil-0. że wielu przywódców 
k>ociolów polllldniowoairykań­
sk.ich uwacźa, liż wkirótce dojść 
mu.si do próby sil między du­
chowieństwem .!!. rządem. Taka 
jest m. tn. 0°pi.n1a Deni.sa Hu.r­
leya. katolickiego a.rcybiskUJpa 
DU/I'lba.n.u, który uważa , że na.­
pięcia społeczne w RPA dopro­
wa•dzą do stareia, które.' będzte 
„ okl"wtnym i bolesnym dośw~ad­
czenie•mu. 

Bardoo Wlielu drucho<wnych 
k>o.ścioJó w p.r-0testanCkiego, an­
glikań!Skie-g<> i kaitolickiiego prre 
b yw.a w więzteni.a.ch za prote­
sty pI1Zleeiwko ZB!l'U\ińzeniom 
rzą<l'll w spra.wie rasowych po.­
d z.ialów spo.teczeństwa. Wyja­
śniając tę sytu.a.cję, arcy.biskup 
Hwrley mÓ<Wii. v;1prost: Więk­
szo·ść białych chir.ześcijan U•wa.­
że, jiż mcxż.e po1g-0<1zić swe prze­
ko.n.ainda zieil:Lg•ijne z polityką 
apaJI"thetdu. Gdiy jednak niektó­
rzy z nich sta(ją się bai!'dziej 
wrali:.l:iJM na nies.pra1wiec1Jiwości , 
jaik.i.e . do.stirzegadą w p<>lityce 
r.ządu , wlad.ze stosują p11zeciw 
nim bezw,z;gJędJne śro-clJlci. 

środków informatyki w za.kre­
sie nowoczesnych maszyn ma­
tematycznych oraz urządzeń 
współpracujących z nimi. z 
technicznego punktu widzenia 
stanowi to istotny etap w opa­
nowywaniu przez polski prze­
mysł nowych technologii w 
dziedzinie mikroelektroniki, wa 
runkującej - Jak wiadomo -
jakQściowy rozwój przede 
wszystkim urządzeń elektironi­
cznej techniki obHczeniowej a 
także produkcji zautomatyzo'wa­
nych urządzeń sterowniczych, 
aparatury kontrolno-pomiaro­
wej, nowoczesnego sprzętu ra­
di·owo-telewizyjnego, 

uruchomienie w ste5unkowo 
krótkim czasie produkcji podzes­
połów „Logika 2" było możliwe 
dzięki udostępnieniu Polsce przez 
Związek Radziecki technologii 
produkcji, dQstawie radz.ieckicb 
ma.szyn i urządzeii oraz niektó-

ZSRR wnosi 
o natychmiastowe 

• • przy.i ttcie 
Benąalii do ORZ 

Związek Radziecki prizedsta-
wll Rad.zie Bezpieczeństwa ONZ 
p.ro.jekt rezodu.cji przewidującej 
n.aitychmlf.aistowe przyjęcie Ben­
!(a,lii do tej o!r'g.an izacji, jako 
JeJ 13'"1 cmOIIlk·a . Je.ctnocześrt.e 
Ch!RiI. p.rzedłortyta WTtiosek 
eprzeci'Wia•jąicy się przyjęciu te­
go parost wa do o:Nz. Delegat 
ChlRL zapowiedział, że wyk0-
rz.ysta prz.Y\Sluguijące Chinom. 
jako wie bk iemu moca.rstwu 
pra~o veta. w tra•kcie gło-so­
W!ll!11a :na·d '1."ezoll\lcjami. Kwestia 
ta była. wstępnie oma.wiana na 

Samololy USA zrzucajq napalm 
~ejony. Da . Nangu, .Quang Tri i Sajgonu pozostają trzema 

cłownym1 osrodkami walk między armią wy?Jwoleńczą 
a wojskami reżimowymi. Południowowietnamskie dowódz· 
two nie może otrząsnać się po porau·e, jaką była dla nie­
go utrata bazy „Hoss" i kontroli nad miastem Que Son 
położony~h ,.,- pobliżu Da Nangu. Przeciwko ug.rupowaniom 
w;v:zw?len~zy~, które opanowal:i; ten teren, dowć1_dztwo saj­
gonsk1e k1eruJe doborowe oddziały swych wojsk. Jednaik 
mimo wsparcia lotnictwa pOl.ndniowowletnamskiego oraz 
amerykańskich superfortec „B-52" ich akcje nie przynosza 

l 
Gheorghe Radulescu. 

'* + * 
z okaz.jl święta narodowego 

<Rumunii I sekretarz KC PZPR · 
~ E. Gierek, prezes Rady Mini· 

rezultatów. 

~ ~ strów P. Jaroszewicz i prze­
S~ wodniczący Rady Państwa H. 

Strate•giczme samoloty USA w sakrowanla ludności cywilnej ~~ Jabloński oraz minister spraw 
:nocy z :Il! na 22 bm. 1Lrzucity i niszczenie stolic poszczegól- ~~zagranicznych S. Olszowski 
okoł<> 100 toin materialów wy- nych prowincji. '<przesiali depesze gratulacyjne, bu.cho•wych na domniema.ne ,_ ______ ..;,... _______ __:_.:_.:::::.:==::....:='::::::::~"..:..'.'.:.:::::::::;.:::,: 

stanO'W·iska jednostek wyzwD-
leńczych w odległości okol~ 
SO km od Da Nangu. W Gaj ­
go·ńsk ich o.środkach dow-0dze.nia 
powtarza się o: zaniepOikoje­
niem, :iż w rejO·l). ie Da Na.n.gu 
ukazały s ię ostatnio czołgi 
armii lU·dowej., a tak.że arty>le­
r ia dal€,k iego zasię.gu. Nie wy­
k!u.cw. eię możli'WlOścd. bezi)<)­
średnieg<> a ta.ku na Da. Na.ng. 

Samo Io.ty amecy:kańsk."e zrz,u­
ca,j ą napalm na Quai1g Tri . 

W rezultacie niedzielnych, 
zmasowanych nlll«>tów n.a Haj­
fong pod bomba.mi amerykaó­
!łkimi zginęło lub oonioslo ra­
ny wiele osób cywilny.eh - . po­
daje we wtorkowiym serw,isie 
Wietnamska AgrncJa Prasowa 
VNA. Stwierdza ona, że ame­
ry>kańskie samoloty zrzuciły 
tam bomby bu!l'zące l kulkowe. 
Jednocześnie od 30 lipca br. 
lotnictwo St;rnów Zjeldnoczo­
nych dokonało licznych zmaso­
wanych ataków na wiele 1n­
ny.ch miast DRW, w tym także 
na Hanoi. Agencja podkreśla 
iż celem tych nalotów jest ma! 

Olimpiada 

anie 
portas 
21 hm. na sta­
dionie . olimP,ii·t 
skim w Mona­
chium . oobyła . się 
próbna uroczy-
stość za11alenia 
zniC11;a olimpij-

skłeco. 

~AF - UPI -
telefoto 

Powódź na południ u kraju 
posied'ZAmiu Ra<ly BeZ1pieczei1- „„_._

11111
„_._.„_._

111111
„_._.._ 

st wa. w dinJ.u U s ieiipnia i prze- " a Obozom i koloniom 
nie grozi żadne niebezpieczeństwo 

kazana. komisjd tego o.rganu 
dla przyjęcia no.wycli człon-
ków ONZ. W tym tygodniu 
spod•zi.ewane jest gło.sowan ie 
nad 'W1!1!i.es1onymi p,ro\jektamJ. re. 
zolu.cji . . 

Dziś i jutro 
& stron 

Rozmowy Brandl-Schiller 
owiane mgłą tajemnicy 

Wtorek był dla południowych i Straty Pożarnej ,_; wlączyli 
l'ejonów kraju kolejnym dniem się także żotnierze. Wladze te­
niemal bez p.rzerwy padającego renowe podjęły wszystkie nie­
deszczu. Największe opady wy- zbędne środki w celu przeeiw­
stąpily w woj. katoWickim i dzialania skutkom powodzi. w 
krakowskim. W południowej niektórych t><>Wiatach, jak np. 
części tych 'Województw wez- w woj, kleleekim, ogłoszenie 
brały wącty większości małych stanu alarmowego ma charak­
rzeczek 1 górskich potoków. W ter profilaktyczny. 
szeregu powiatów ogłos:rono Dzieciom 1 m!odzie:!:y p.rzeby­
stan alarmowy, W ciągu d:nia wającej na koloniach i obozach 

We wtoce!k O·dbyłc> &ię w nym 'lljeżdzie , pal!'tyjnym SPD. pod.nosi! się poziom wód na w miejscowościach wajewództw: 
Boon posiedze:me p.rezydd.um Prz:ewod.ru<:zący SPD, kacn- wi_ększych de>p?ywach górnej krakowskiego i katowickiego nie 
paytii sooiałdemokiratyczneJ, na cle;rz Williy Brandt, podm,f0111lllo- WJSły, z wyjątkiem dorzecza zagraża żadne :niebezpieczeń-
~torym -0.maiw1!ll!10 wstępny pro- wa! pre•zydiu.m 0 :ro.2'JlllOW\ie Wisłoki i Sanu, gdzie we wto• stwo. 2lnajdują się one na w 
JelM platfurmiy wy.bo.roz;ej, przepr<>'Wadzome; _,...,.., . 1 rek nie wystąpiło Większe za- pełni b...,....;ec.znych terenach. 

Komumikat 0<głosZOiily po P<>· · · ' w """~zie ę z grożenie powcxlziowe, ·w -"-~"- --.-. b_ycym. milndstrem gospoodal'llti j uAv.u I•----_;;_-_: ___ ...:,::..:_::.._ 
1;.ie.dzeniiu .stwiel'dz.a, że kom!- fm.a:nsow Karlem Schiillerem. cach podgórskich rozlewa~ące 
sj.a. pa.rtyj:na. SPD przedstawi Komunikat :nóe udaw:n:J,a ta·d- s~ę potoki W kiillkU miejsoowoś-
do l'JOłOIWy wirz.eśn ia pr.zereda- nyoh _ tre9c~ te1 i!'O,zanowy, po CUlCh przelały się pl'Zez drogi; . 
goiwany projekt pl.atfoim.y wy. któ.reQ _ Jalk wiadomo _ podmyły tory k<>J,ejowe. W okoll-
~o,rczej , kt6iry następ:nd.e - p<> Schiller 2'lI'E'Z-~owal ze wszy.st- cach, . gdzie "\l(Ystąpiło większe 
Jeg;e> .<>p.racowainil\l p.rrez zarząd kJ.eh funkcji w k ierowniczych zagro.zenie rozszerzenia się po-
pairtyJJlY - q,gło·szo.n.y będzie do o.r,ga.n.ach ail'Ttit . Wodzi, do akcji przeciwpowo-

Upały w Moskwie 
Listopad na Węgrzech 

121M:w1erdzenia na nadziwyczaj- tycznej. P 600Ja\dem-0k.ra- dz1owej - o.prócz komitetów 

1 
" • h d • • ~'~ przeciwpowodZ1owych, ludności 

wrzesn1a wc o z1 w zycle· 

I M I 
J?o chwili obecnej stacja ;;Mars-2'' dokonała S6ll 

* !Miniony poniedziałek bY2 w 
M-oskwie ruijgorętszym dniem 
stulecia, Termometry wskazy• 
waty w cieniu temperaturę 36 
s~. c.. Zdaniem meteorologów 
me .me wróży w najbliższym 
czasie zasadniczych zmian po• 
gody w stolicy radzieckiej, t t h 2 M 3 zas stacJ~ „Mars-3" - 20 okrążeń w<ikół p'.Lanet ' us awa o erenac ars- I ars- kóv: .J.zasie ·pot njad s miesii;cy lotu po orbitach w~~ , , _arsa ,s ac e prowadziły kompleksowe ba.dania 

d h d 
• • d d • :Vlasciwości. J><?wierzchni i atmosfery Mansa w pa-

po U Ownlclwo le noro Zlane :;mie promieniowania widzialnego, podczerwonego 
i ultrafioletowego; a także w zakresie tal dl 

P 
rogram badań Marsa, prowadz<><nycll z Ol'b>t wych. ra 

0
• 

września br. wchodzi w ży­
cie ustawa o terenach budow­
nictwa jednorodzinnego i zagro­
dO'Wego oraz o p.odziale nieru­
chomości w miasta'ch i osie­
dlach. 

Ten od dawna oczekiwany 
kompleksowy zbiór przepisów 
ma zasadnicze znaczenie dla 
rozwoju jednorodzinnego budo­
wnictwa. stwarza przede wszy­
stkim wa!'UIIlki zaoew.niei1ia tP­
renów pod jednorodzinną zabu­
dowę w miastach i osiedlach. 
Radom narodowym umooliwia 
właściwe kształtowanie tej za­
budowy. Wyznaczane będą bo­
wiem tereny pod skoncentro­
waną zabudowę, a wykupien ie 
działek pozwoli na ich właści­
we p r zygotowanie i wyposażP­

nie w n :ezbędne ui:ządzenia ko-
51U1I1alne, 

Równocześnie prze.pisy nowej 
ustawy uwzględniają interesy 
de>tychczasowych właścicieli dzia­
le\c budowlanych i ich rodzin. 
Zapewnia się mi bowiem wyż~ 
sze niż dotychczas odszkodowa­
nia za przejmowane przez ra­
dy narodowe tereny, wyklucza 
przejmowanie jakiejkolwiek czę­
ści terenu bezpłatnie. Upr-0sz­
czona zostaje także procedura 
przejmowania gruntów i ich po­
dział na dz.iatki budowlane. 

A•kty wykonawcze ustawy -, 
r·oziporządzenie w sprawie trybu 
ustalania, rozgraniczania i po­
działu terenów budownictwa 
Jednorodzinnego i zagrodow ego 
są już przygotowane i w naj­
bliższym czasie będą ogl-0.szonP 
w „Dzienniku Us.taw", 

sztucznych satelitów tej planety przez ra- :re P~iary pozwolily olrreślić temperaturę po­
dz1eckie automatyczne stacje Mar.s-2" i Wl.e.rzchm i .warstwy podpowierzchruowej, prześle-

, „Mars:3", został zakońci;ony. Uz~kano wie- dzic. Jej .~18ll'ly w zależności od szerokości geo-
le mformacj1 naukowych o właściwościach tizycz- graficzne;i i momentu. mar.sjańskiej doby, Na po­
nych_ poWle.rzc~i i atmosfery planety, a także wierzchni planety wykryto an-0j11alie · cieplne. N.a 
wokolmarsiansk1eJ przestrzeni lmsmicznej. podstaWle badań pochłaniania promieni-0wania t><>d· 

Automatyczne stacje międzyplanetarne Mars-2" czerwonego przez dwutlenek węgla; uzyskano da­
l „Mars-3" wystrzeiono w kierunku Mars~' 19 i 28 ne na temat ukształtowania pionowego poWierzeh­
maja 1971 r. W czasie lotu 111a trasie Ziemia _ m Marsa wzdtuż <br.asy [otu, 
Mars, k~óry trwał ponad 6 miesięcy, z pokładu 
obu stacji prowadzono regularnie badania mii:ilzy­
planetarnej przestrzeni kosmicmeJ. 

27 listopada . i 2 grudnia „Mars-2" i ;,Mars-3" 
weszły na orbity wokół Marsa i Od razu rozpo­
częły !>adarua samej planety i otaczającej ją prze­
strzeni. 
Doniosłym os_iągnięciem skomplikowanego ekspe­

rymentu kosmiczn~go byto ~okonanie pierwszego 
łagodnego lądowama na powierzchni planety apa­
ratu który oddzieli! się od stacji „Mars-3" i prze­
kazame sygnału radiowego z jej powierzchni na 
Z1em1ę. 

Na powierzchni Marsa . umieszei1ono pr-Oi)orczyk 
z godłem Zw1ąz;ku Radzieckiego. 

Pomiary zawartości pary wodnej w ró7Jnyeh 
punk·tach atmosfer~ planety P.ozwolily 11;1a stwier• 
dzeme, że w okresie obserwacJi byla ona e tygię­
cy razy mniejsza nit w atmosferze Ziemi 

.obecnie 'instytucje naukowe ZWiązku :itadziec­
k1ego opracowują 1 analizują informacje otrzyma. 
ne ze sztucznych satelitów Marsa. 

spełniły zadania 

* Z~ełnie nieprawdopodobne 
kaprY'SY ma tegoroc2l!la aura 
na :Węgrzech. Po rekord-0wych 
upałach nastąpiły nie spotyka­
ne o tej pe>rze roku chłody, 
Według da.n.ych instytutu me­
teorologicznego Węgry są obec• 
nie najzimniejszym krajem Eu­
ropy. W ciągu ostatnich 5 dni 
temperatUII'a spadła aż o 22 sto-
pnie Celsjusza. -

1'o rekordach ciepła; padł re­
k-0rd zimna - re stopni w cią­
gu drua. Tak niskiej tempera­
tury w sierpniu nie notowano 
jeszcze ni.!1<1Y na Węgrzech. Na 
domiaT złego pada nieustannie 
deszcz, 

Fala ehłodów opanowała rów­
nie:t Jug<J62aWię. Tak niskich 
temperatur nie notowano w sier­
pniu ·W wielu regionach Jugo• 
11lawif od wielu lat. 

Ulewne deszcze ponOWnle 
stworzyły nlebezpieczeiistwo po­
wodzi. Szczególnie krytyczna 
sytuacja wystąpila w Banja 

Luce, gdzie woda wdarła się do 
wielu douiów. 



Irlandia Nixon podpisał usta wę 
o finansowaniu 
„Wolnej Europ~" 

Prezydent Richard Nixon pod­
pisał zatwierdzoną '4!rzez Kon­
gres USA , ustawę o finansowa­
niu dywersyjnych radiostacji 

,,,Liberty"' i „Wolna Europa". 
Ustawa przewiduje wydatkowa­
nie przez rząd USA w bieżącym 
roku finansowym 38,5 mln dola­
rów na te tuby zimnej wojny, 
prowadzące kampanię kłamstw 
i oszczerstw przeciwko Związko­
wi Radzieckiemu I Innym kra­
jom obozu socjalistycznego. 

Konwencja republikanów 
popie.ra politykę Nixona 

a ofiar 
eksplodującej bomby 

Sopot72 
(Dokończenie :i:e str. 1) 

Paitty P.r!INO 1 ComchltĄ Ba·u~l-
61<\ - również C2Jlldą &ię me 
na.jle'Piej. 

- ma. 4·0 lat. Zaśpiewa d~lA 
pic.sen.kę „Gwi.a7Jda. Ameryki", 
którą sk0<mponowal l do llltó· 
rej na'Plsal stawa. 

Ognlista i dynamiczna Hisz-

(Korespondencja z Miami Beach) ' 
Osiem osób zginęło w ~zulta· 

cle eksplozji bomby pOdlożoneJ 

wie wtorek w budynku brytyj. 
skiego urzędu celnego w miel­
scowości Newey, zna.Jdującc1 

się w pGbllżu gra.nicy z Repu. 
bliką Irl.Alldzką. Wśród o­
fiar eksplozji są dwie oaoby, 
które wła&nie podrzuciły ładu­

nek wybuchGwy. W opinii PG· 
Ucjl póln0-0noirla.ndzkleJ, ek•· 
plozja. bomby byla przedwcze­
sna. W Jej wy'l'.liku dwie inne 
osoby odniosly po.nadto poważ. 

ne obr<Wenla, 

W dzi&eJszym „dniu ml.ędi:y­
na.rodowym" usłyszymy 1 zo0ba­
czymy 2B piosenkarzy. l<:h wy­
.stę.PY zapowLadać będą Be>gu­
mlla wan<!er, Bc>ż.ena. Walter 
i Sta;nl.s,!a w Za.czy:k. 

pan.ka. De>lo;res Va;xiga.a sławę 
ooobyta. d:zi.ękJ radiu. i telewi­
zji. debiutując w pro·gra.m1e 
swojego brata xwa.nege> w u·.­
szpa.nll „El PrineLpe Gita.n<>" -
„Cyga·r\Sk>l książę". Je.st pio- · 
nierką n0<wego stylu w hlS7'pat1-
skieJ mucyee rozrywkowej tzw. 
flamenco. czyJi połączema sta­
rego 1u.dowego ry1mu flamen.:e> 
z motywami mu.rzyń.skiegi> 
bluesa 1 pop-..-n'lLSlc. Dz.iś za.­
śpiewa. n iezwykile dynamic:z;ną 
piosenkę „El Ma-ta-ri..Je", 

W przechvień.stwle do bu.rz:li­
wej kQ;nwencjl demo~ratów z 
u.b , mie-siąca., k:tóra. odbywała 
się w atmOi.Sferze zaciętej wa~­
kl o nominację ka.ndydata o.raz 
platfo,rnn ę prz,ed'WY'b<>rczą, kon­
weneja parti1 repu,blikań&kiej 
stO<! po<! znakiem z góry us!a­
le>nej l unli i z góry wiapo­
mych wyników. P.ro·gr&m repu­
blika.nów zo.sta~ <>ta.rannie przy. 
gotowa.ny przez kierownictwe> 
pa.rtid w śelsłej współpracy -ze 
sztabem Bi.aleg0< Domu. Nom,. 
nacja obecnego prezydenta 
US.A, Richarda. N ixo;na, Jad:•.> 
kandydata na ka.dencję w la­
tach 1B72'-1976 o.rai: powoła.me 

nacisk na. zademonstr<>Wa.ri.!e 
jedn0<śei .szeregów .repu.bliikań­
.sklch i sku.pienia lcil wo.kół 
Nixon.a. 

• + * Jaat infoaimują ameeykań.sltie 
aigencje prasowe, n0<minacJa ma 
na:s tąpić w nocy z wtoriku r.a 
środę według naszego eza.su. W 
ezwartek zaś Nixon ma nieof1-
cja1nie o.two•rzyć kampa.nlę wy­
borczą. zatrzymując się k.rótk<> 
w Chicago- i kilku Innych m oa­
stach, by u.c!.ać się po·tem do 
swe•j rezydencji w San Clemen­
te. 

.JAN DZIEDZIC 

Każdy z na.s ma. tu i;woje 
„typy" . Ja zw;ócilem .szezegól­
ną u.wagę i ;rad·zę Państwu za­
pamięta.ć te na.z·wi.slka: 

Eva Ma.zi.kONa z Czeciloslowa.-
cJ i, która zaśpie>wa. ciekawą 
„Zwykłą piosenkę" , Spiewa 

Ln teres ującym piosenkarz-em 
jest „.brata.nelk" Wę.gier z pe>­
cho.dzen!a Ju.go.slowian.i.n, soli­
sta do~rze zna.nego u na.s ze­
społu. ,.Met.r0<" - Zera.n St.e­
vanovity. Je.st chyba. na.jpop:i.-

·Masakra 
więźni6w 
w ArQenlynie Spiro Ąglnew, na ka·ndydata 1---------------------------------

wprawdzie od niedawna, ale jt.J 
kariera e-stra.de>wa. jest ju.ź b o­
gata w tr0<fea i wyró:ż:nle.n:a. 
Sz.czegóhnie udany jest dla n .lej 
rok 1972. Na. VIII Międzynaro­
dowym Festiwaiu Pioisenki w 
Sl0<necz,nym B.rzegu zdobyła 
drugą na,gro<lę. W kllika <in.i 
później na vru Międzyna,rodo­
wym Fe·stbwaJu Piosenki „B~a­
tysla.WlSka Lira 72" - czwairtym 
festLwaJu po-d wz.ględem zna­
czenia na świecie - i,d•0<byta 
pierwszą na.gro.dę za plo.senkę 
„Krede>". życzę jej serdeezme, 
SJby wy·stęp w So-poei.e do-dal 
kolejnY' triu.m.f do jej tegorocz­
nej kolek.ej.i sukcesów. 

larniejszym piosenkarzem na 
Wę.~zech. Wyistc:'.PO<Wal Ju.t w 

Z Argentyny donoszą o . bun­
cie więźniów politycznych w 
miejscowości Relew, (1400 km 
na południe od Buenos Aires) 
krwawo stłumionym przez woj­
sko. Według pierwszych Infor­
macji 13 osób zostało zabitych. 
W grupie zbuntowanych wlę~ 
niów znajdowało się 5 kobiet. 
Pisząc o tym kores pondent po­
<iaje, że więźniowie stanowili 
część oddziału partyzanckiego. 
W masakrze więźniów pol!tycz­
nych wziął udział oddział pie-1 
chaty stacjonowanej w Relew. 

na wkeprezyd.enta, nie bu.dzą 
n i<:zyj eJ wą bpll wośel. 

Dysku.sja na.d pro.gramem. ?.a­
równo w komlsji pro·gramo-wej 
jak i na posiedze'Iliu. plenar­
nym w d:n.iu. 21 bm„ .sprow3-
dzała się do wyrażenia uzna­
nia. dla. l inii reaoliz,owa.nej prmz 
o·becną a<im inlstrację w dzie­
dzinLe po1ityki za.gran.icznej i 
wewnętrznej. Większość wygl•>­
.sz.o.nych przemówioeń , poza wy. 
stą.pleniami powitalnymi demo­
kra.tycz,nych goopodarzy i;ta::rn 
Floryda. zawiera ostrą polemi ­
kę z pro.gram em ka:ndyda.ta 
demotkratów M.oG0°verna. 

Organizatorzy obrad kla"ią 

Stan wyjątkowy w ·chile 
Jak d0ll10<szą 'Z Santia,g0<, we 

wto.cek przed potu.ctniem za.ko­
m UJn.ikowan0< tam oficjalnie, że 
po wp.r0<wadzoeniu stanu wyjąo­
koweg·(> w sto-Hey i otaczają·cej 
ją p rowincji, P!'zywrócono spo­
kój i że sluooa bez,piecze ńst\\ ·a 
całkowicie pa.nuje nad sytua..::Ją. 
Stan wyjątkowy wiprowa.i;izo,10 
w ziwiąz:ku ze stra.jkiem właści­
c ieli tY'się,cy sklepów prze-c1w­
ko ek0ll1om icmo-spolecznym po 
su.nlęct0<m rządu., godzącym irze­
komo w ilch interesy . w poni"'­
d11.ialek wiecz<>rem d0<s.zto też 
na u.licach Sa.ntia.go do wystą­
pień a.nty.rządo·wych zainiejo­
wanyich przez mie}scową reak­
cję. Ki.llka. osób <><lniool0< rany. 
Demonstra.nd ata.kowaJ.i niekt5-
re g.ma.chy rządowe 1 obrzueali 
kamieniami interwen'iu.jąeą pu­
llcJę. PO<d'!lalono kilka. a•Ut.o·bu­
sów miejsk ieh. W czasie tlu­
m ienia. ty>ch zamieszek areszto­
wa.no o.kolo 200 ooób. 

CzouEo.Jaj 
w Japonii?. 

Pooel d0< pa't'lamentu. j.a.po.:\.­
&kiegio Ka.wasa'k!., prrebywający 
w Peklin!e mia.I u:cyskać zapew­
nle1nie oo premiera ChRL, CzJ-a 
En-lada·. że >ten <><lw0iedzl. Japo­
nię Jeśli wizyta premle!'a 
Ja.ponioi., Tainak i w ChRL z-a­
ikońezy się su.'kcesem i jeże:i 
zno·rmalizowan.e zO<Staną sto-su.,, . 
ki między 01bu krajaml. Tans­
ka gp.o<lzlewany j.est w Chtna~h I 
w ko-ńcu ·wTześnia.. 
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Kronika 
WIJ. p Od I~ ÓW 
* W Wielgomłynach do zer­

wanego przez wiatr przewodu 
elektrycznego dotknął ręką 5-
letni Roman P. Dziecko zostało 
śmiertelnie porażone. * Przy zbiegu ulic Pabianic­
kiej i 3 Maja Ryszard R. (Lnia­
na 12) przechodząc nieostre>żnie 
jezdnię, potrąc-0ny zestal przez 
samochód ciężarowy. Przewie­
ziono go d<i szpitala. * Na ul. Rokicińskiej miala 
miejsce kraksa 3 samochooów. 
Cztery oso-by przewieziono do 
szpitala. Straty są znaczne. * N'a ul. Zwirki Wincentyna S. 
(Piotrk<>wska 194) zeszła nieo­
str-0żnle na jezdnię, gdzie po­
trącona zostata przez sam-0chód. 
Przewieziono ją do szpitala Po­
gotowia. * Jadący motocyklem 1260 JK 
kierowca nle zachowa! ostroż­
ności i upad! na ul. Rudzkiej. 
Pasażerka Zofia K. l. 23 (Ka­
czewska Góra, pow. Lódź) do­
znała obrażeń i przebywa. w 
szpitalu. * Na ul. Karolewskiej kie­
rowca żuka, uderzył w tył sa­
mochodu osobowego prowadzo­
nego przez kierowcę z Norwe­
gii. Pasażer samochodu osobo· 
wego Andrzej M. I. 25 doznał 
potluczeń 1 przebywa w szpi­
talu. * Podczas gaszenia 'palących 
się szmat we wlasnym mieszka­
niu przy ul. Woj. Polskiego 42 
p0<patzeń TI I Ili stopnia do-
znała Maria J. (kl) 
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Niejasna sytuacja. w Maroku 
Dymisja .dowódcy lloly 

Agenc~ powołując •ie na. źródla rządowe w Rabacie 
piszą, że król Has&n II zdymisjonował dowódcę floty 
marokańsltiej, plk D,dssa Abarudi. Dymisja Aba.rudiego 
następuje wkrótce po zwo Jnieniu z czynnej służby gen. 
Ben Ameura., zastępcy głównego. dowódcy królewslfich 
sil zbrojnych. 

Nie po-daino żadnego wyja-
śnienia powodu dym i,;ji pik 
Aba.ru,ctiego. Choć wiadomo. że 
by! on blls·khm przyj.aciele,11 
gen . Mohammeda Ufkira, a pc­
in!o.rmo·wa.ne :ilródta twierdzą, 
że ge-n. Ufk.lr i ptk Abaru(li 
jec!J.i razem lunch na. płazy 
kolo Ra.batu w kcytycznym 
d:niu, czy-U w u.b iegłą środę. k.Le-

rzą<!ów demo.Jcratyczmych". Ko­
mu.ni'ka~ zwira.ca uwagę na bar­
dw po·wa.ż.ną sytuację w kra­
ju.. Natomiast prz„bywający " 
Genewie przywódca 0>po-zycyJ­
nej Partii Niepodległości, Alla! 
El-Fasi uiparcie odmawia ku-l 
menta,rzy na temat sytu.aeji w 
swym kiraJu. 

Tra.cty.cyjnie Ju.ż piooenkarze 
Ka.na.dy i H iszpwnli zgarniają 
na,grooy w So-pocie. Również i 
w tym roJcu p.rzedslawlciełe 
tyoh pa.I\stw reprezentują wy­
soki p0<zle>m 1 ·wystąpią z bar­
dzo ciekawymt pioiSenkaml. 
Claude Leveillee z Ka.nady 
akto.r, kompo-lY'(o,,- 1 muzyk 
jud: w 1959 roku. zwrócił uwa­
gę Edith P1a.f i zapr.osrony d<> 
Fra:neji poobil p-u.blicmość pa­
ry>s1k lej Olimp il. Je s.t n ajs tar­
szym piosenkarzem festiwalu 

wie±u k>rajach europejski.eh i 
ma. w swoim a.rtystycznym 
dorobku. dwa long-playe i 22 
single. Dziś z.a.śpiewa u.rO<kUwą 
pio.senkę, którą sam skompo­
no-wa~ - , .Na.zywała się Marta ·•, 
Usłyszymy ctzi.ś również wi<:­

lu ±nny·ch ciekawych piose'nk&-
rzy m. Jin. Rttvę Oksanen z 
F vnlan<dli, zwaną .,Gilbertem 
B~a·u.d w spód:nieY'' Warrena 
Sehatza ze Stanów Zjedno-czo­
ny>ch, Be>jaina Iva.ncwa z Bul­
gairid, no i oczywiście Andr.z.!· 
ja Dą·b.ro-wskiego re . szla.g.Lerem 
„DC> za.k ocha.nia. jeden krok'', 
mającym tyle·ż .z:wolenml.ków, co 
wro,gów. 

dy to zaJogi zbu1D.towa.nych sa-,-~~----~~--~-------~-~--~-~~----~--. 

Jury będzle więc m!.alo :z.ad.a­
nie tru.dne, a.Ie m iejmy nadzie­
ję, że jego decyzje będą Jsto•.­
n ie na,gradzać au.tentycm•e u­
rnie.jętno6cl i ciekawe pi0senki1 
a. zreszłą ja.le by nie było t<> 
i tak będziemy się 11piera.ć Da 
temat werdyktów. 

moootów armil ma.rokań.skiej 
ostnela.ty ~rólews'kiego „Boela­
ga". w.racająeege> z Francji a.o 
kraju. 

Podejmowane decyzje persi­
naine świa.ciiezą o tym, re spra­
wa. obydwu z.a.ma.chów daJeka 
jest joowze od wyja.śnien.ia. 
Ageneje w <!eopeszaeh przeka­
zu.ją fra,gmenta-ryeme relaeJc. 
AFP pi,;ze, w ja.ki spo.sób rząd 
maro·kański otrzymał wia·d<>· 
mość "' zdradzie gen. Ufki.ra.. 
Władze ke>lonii Ghbraitar mlaly 
pohfoo:mować ma;rokań&k:eg0 
minilst.ra. spraw zagraniez,nyeh, 
Ta.ubi Benihi•ma o tym. re zbie­
gły d0< Gibralta.ru pu.lkownLi< 
mairo·kański oskarża. gen. Ufki­
ra o kierowa.n.ie zamachem. 

Jednocześnie opozycja w Ma­
roku. zajmu.je <>stro.źne i wy­
cz.eku.jąee &tan.owisko. We wto-
ll'ek kom itet a<im!nlstracyjny 
NarO'd<>wego ZWiązku Sil r.u-
dowyeh (·pairtia. opo·~yj:na) o­
publikował oświadczenie. '" 
którym doma.ga s ię zaprowa­
dzoenia w kraJ•u „prawdziwych 

POGOD.1' 
Dziś w Lodzi zachmurzenie 

duże i okresowe opady desz­
czu. Temperatura od 12 do 17 
st. C. Wiat.ty słabe, chwilami 
umiarkowane północno-zachod­
nie. Jutro pogoda bez zmian. 
Słońce zajdzie dziś o gooz. 

18.51, a jutro wzejdzie o 4.39. 
Imieniny Apolinarego i Filipa. 
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Ruszyła produkcja 
układów scalonych 
(Dokończenie ze str. 1) 

zaś chodzi o ukl.a.dy scalone, llO 
ich prod11okcja z 200 tys. w br. 
już w przyszłym roku wzru-

* 

śni.,, de> miliona sztuk, a w la­
tach następnych ulegnie zwie­
lokrotnieniu, p<>de>bnie zresztą 
Jak i ioh asortyment. 

* 
Uruchomienie przemyslowej produkcji elektron!cznych układów 

scalonych stanowi pierwszy krok na drodze rozwijania produkcji 
nowoczesnych elektronicznych tzw. elementów czynny<!h, zastępują­
cych dotychczasowe lampy, diody półprzewodnikowe i tranzystory. 
Cyfrowe układy scalone o nazwie „Logika - 2" należące do tzw. 
podstawowej skali integracji, znajdą zastosowanie w produkcji na­
szych komputerów typu „Odra" i R-30 oraz różnorodnej aparatury 
sterującej i układów automatyki przemysłowej. Jeden układ sca­
lony „Loglka-2" zastąpi ok. 20 elementów elektronicznych. 
Układy scalone tej wlaśnie skali integracji nie tylko pozwalają 

zmniejszyć kilkunastokrotnie wy.miary produkowanej aparatury ele­
ktronicznej, lecz przede wszystkim zapewniają jej znacznie większą 
niezawodność. Komputer czy też np. jakieś urządzenie kontrolno-
pomiarowe zbudowane na tych układach b<:dzie znacznie rzadziej 
ulegać uszkodzeniom niż aparatura W#'konująca podobne funkcje 
lecz wykonana z poszczególnych tranzy~torów. 

Niezwykle wainą zaletą jest duża szybkość pracy układów scalo­
nych. Ma to szczególnie duże znaczenie zwłaszcza dla nowoczesnych 
komputerów, w aparaturze do sterowania i automatyzacji skompli­
kowanych procesów przemysłowych itd. 
Następnym ważnym krokiem na tej drodze będzie uruchomienie 

już w przyszłym roku licencyjnej produkcji układów. scalonych, 
liniowych. Są to układy, które znajdują m . in. zastosowanie w elek­
tronicznym sprzęcie powszechnego użytku - w odbiornikach radio­
wych i telewizyjnych, magnetofonach itd. Ich obecność odczujemy 
więc w stosunkowo niedługim czasie bezpośrednio na rynku, otrzy­
mując mniejsze - 1 co najważniejsze - nie psujące się urządzenia 
elektroniczne. 

• SPORT • SPORT .e SPORT • SPORT 

Ja:ko gooć festiwalu wystąpi 
dziś znakomity śpiewak pre>­
test-.son,gów. aktor amerykański 
i dziaJ.a.cz Swiatowej Bady Po­
koju. - Deain Reed. 

ANDRZEJ HAMPEL 

Komunikat „Totka" 
w zakladach piłkarskich z 

dnia 19/20 sierpnl,a 1972 roku 
stwierdzono: 

21 rozw. z 12 trafieniami -
wygrane po 10.292 zl, 357 rozw. 
z 11 trafieniami - 1wygrame po 
605 zł, 2.617 rozw. z 10 trafienia· 
mi - wygrane po 82 zł. 

W zakladach Toto-Lotka z dnia 
20 sierpnia 1972 r. stwierdzono: 

5 rozw. z 5 traf. pretn. -
wygrane po 530.892 z!, 1113 rozw. 
z 5 .trat. zwykl. - wygrane po 
14.SOS ;!l, 11.929 rozw. z 4 traf. 
- wygrane po 333 zl, 222.762 
rozw. z 3 trafieniami - wygra­
ne po 17 zl. 

\, ~~k~:i~-;-~,-~:-~-cz-~::~~~;;1; 
premiowane zł 225.-, za cztery 

I traiienla zwykle zl 125.-, za 
trzy trafienia premiowane zło­
tych 20.-, za trzy trafienia 
zwykle zł 10.-. 

Na wygrane za 6 trafień przy­
pada w bieżącej grze pond 
250.000.- złotych, 

• SPORT • SPORT 

Tego kroniki olimpiisk'e . nie nolowoly W. Rowicki l\la ringu w Łodzi 

15 łodzian w Monachium 
111111 

W okresie międzywojennym nie mieliśmy w Lodzi zbyt 
wielu olimpijczyków. Dopiero po wojnie do skromnej gar­
stki olimpijczyków zaczęli licznie przybywać !odzianie, któ­
rzy wchodzili w skład reprezentacji olimpijskich Polski. 

Znane są nazwiska pierw-
szych olimpijczyków, takich 
jak: Konarzewski, Chmielew· 
ski, Gałecki, Pisarski, Kwaś· 
nlewska, Wajsówna (Pabianice), 
Kroi, a potem po wojnie listę 
otwierają: Nowakowa - Słom­
czewska, Banaś, Chodakowski, 
Piórkowski, Kudra, Józefowicz 
1 wielu innych. 

Tegoroczny sezon olimpijski 
dla łodzian Jest wyjątkowo bo­
gaty. Zaczęto się od Japonii, 
kiedy to w polskiej ekipie o­
limpijskiej znalazło się 6 !o­
dzi.ain: KostrzE<wińska, Brodecki, 
Potz, Białynicki, Kopczyński 1 
Kosy!. 

Na arenach monochijsklej 
Ollimpiady ma.j<!zie się a.ż 15 o­
limpijczyków z naszego miasta. 
Są to: Bek, Głowacki, Nowicki, 
Kaczorowski, Maranda, Wagner, 

Czerbnlak, Reszpondek, Kur• 
czewski, Wasiak, Kuchta, Szym­
czak, Wachowicz, Iskrzyński I 
Cieślak. Wiemy Jednak, że mo­
gto być ich znacznie więcej. 
kandydowali ponadto tacy za­
wodnicy, jak: Rębacz, Stępień, 
\Vaśkiewicz, Gołębiowski, Ko­
tliński l jeszcze kilku, dla któ­
rych, niestety, zabrakło miejsca 
w reprezentacji olimpijskiej. 

Cieszymy się z tego rekordu 
lódzkich olimpijczyków w tego­
rocznej Olimpiadzie, ale cieszyć 
się będziemy jeszcze bardziej, 
g.dy któryś z naszych chlo·~­
ców stanie na podium zwycięz­

ców. 
Otóż to wlaśnie. 
Którzy z nich mają najwięk· 

sze szanse wywalczenia dobri>­
gi miejsca? 
Rozważać trzeba starty w 

Ciekawostki olimpijskie 
E! Na, stadLom.ie olimpijskim 

prz:epre>wadz0<n0< pierwiSzą prób~ 
zapalen ia. znicza. 18-letni Guen­
ter Zahn mUJSiat po-kOlllać 116 
kamiennych i 19 drewnianyc~ 
&ehodów. Treni.Tug o..tc.azal s:ę 
ba,r>dzo po<tirzebny. ponieważ za­
palenie z:nlcza mu.si być do.kła­
d.nie zisynehro;nizowane Z' pro­
gramem u.roczyst00ci, a na wet 
z podkładem mu.zycznym . 
Ili WLSikutek kont-u.zji nie bę­

dJZ'le starto-wala au.stralljsdca. b te · 
gacz.ka Judy Pollock, pooia-
d.aczlka. rek0<rdu świaita. na 
as.o y. Pod znakiem zaipy>ta.n!a 
stoi start bie.g.a.czy Auistram D. 
Cia.yt<ina. - p osia.cia.cza naJlc.p­
r;zeig0 tegoroczneg0< rezullitaitu. w 
ma•rato n ie ii. jego rooaka. K. 

O'Brien.a., którego o.g:lą.da.llśm' 
osta.tnto na lekkoa.Uetycznycll 
m~~1lrz<>s>t'Wa·ch P-0Jskl. Prze.rw1li 
o;ni treningi. w wiosce o.J.impij­
.skieJ. 

E Wioch Ma;r.cehle> Fl.aseona­
ro jest pesymistą przy ocen'.e 
swych sza.ru; w biegu na 400 m. 
Od dl!u.iJsze,go czasu cierpi na 
wtre bóle stopy. 

I!! Spo•śród u zag;ra.nie.z;nych 
slaw spo.rwwych, zŁoty<Ch. me­
da.Ustów z poprze.donich olim­
p ia.d, za,prosz:om.ye.h przez orga­
nizatorów. nie pr.zy;będą: liński 
„król dłu,gkh dy.stansów" Paavo 
Nou.rm1, a•me·rykański dyskobol 
Al Oer.te'l', radziecki ciężar.o­
wiec J\JJI'.ij W!asOIW I h lim:h1Jlti 
hiokei.sta - Db.y- Cha;nd. 
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sportach indywidualnych ł tU 
na plan pierwszy wysuwają się 
lekkoatleci. Maranda ma nie­
wątpliwie poważne szanse zna­
leźć się w finale. Trzeba po­
ważnie liczyć się z szansami 
Kurczewskiego, jak również i 
z możliwościami Reszpondka. 
Osobne zagadnienie to nasza 
sztafeta, w sklad której wcho­
dzą dwaj lodzia:nie·: Wagner i 
Czerbniak. 
Pomyśli ktoś, że zapomnieliś­

my o kolarzach. Szanse wy• 
walczenia medalowego miejsca 
są raczej znikome. Analizując 
wyniki uzyskane na treningach 
przeprowadzonych w Mona­
chium, będzie bardzo trudno 
powtórzyć sukcesy z Meksyku. 
czy Tokio. 

Charakterystycznym, a jedno­
cześnie ' smutnym stwierdzeniem 
faktu jest (z wyjątkiem Ko­
strzewińskiej) brak w naszej 
grupie olimpijskiej kobiet. 
Swiadezy to o tym, t" 
wśród ko·blet w Lodzi. (m lm0 
że posiada doskonale drużyny 
żeńskiej siatkówki i koszyków­
k i) w l.n.nych dyseypllnach pa­
nuje regres. 
Można wymagać, żeby nasze 

za wodniczki celniej strzelały I 
reprezentowaly znacznie wyższy 
poziom w lekkoatletyce. Luka 
ta do czasu wyjazdu za cztery 
lata do Montrealu, powinna być 
uzupełniona. Skoro jesteśmy 
przy Montrealu - to zapewne 
Ilość łódzkich olimpijczyków, 
powiedzmy rekordowa ilość, 
potrafi w odpowiednim stopniu 
zdopingować wszystkich na­
szych sportowców do intensyw­
niejszych treningów, aby za 
cztery Jata Lódż mogla pobić 
tegoroczny rekord wyjeżdżają­
cych łodzian do Monachium i 
to ze o:na.cznie wię~szymi 
szansami wywalczenia jeszcze 
lepszych miejsc niż obecnie. 

il. NIECIECKI 

na 5 mieisrnu w Polsce 
Osta.tnlo w Polskim Zwlą~u 

Tenisa.wym odbyłe> się spotka­
nie selelrejonerów ustala.Jących 
listę najlepszych graczy Po1s1'.l 
xa. pierwsze pólro·cze. Lódź re-. 
prezentowana była pi-zez Ta­
deusza Woldanowsklei:o. 

Lista kwalifikacyj.na WJ glą,da 
następll(jąee> 1) T. Nowicki 2.) 
Gąsiorek, 3) Ryba.rczyJc, 4) Ni~­
dźwieeki miejsce piąte - re­
pre.zenta111t MKT Wiesław 
Nowicki. J.ei.st to ba.r.Q.zo dobr3 
loka.ta lo'Clzianina. zwa.żyws•.v. 
że np. OrlillmW<Ski wala.z,! sit: 
na <>d1eglym 9 mleij1SCu.. 

w ke>nku.rencji ko,b iet n.a.Jler­
sza tenilsl•stka Lodiz.i M. Dowbór 
-Lewa.nd<>Wska z:a.jm11.je 9 mle:s­
ce, a to tylko ctlatego. że u­
czestnl.czyla ona. w stosuJlkow~ 
malej ilOOcl tu.rnie:jów. 

Po mie,strzoot'Wa.ch Po-Iski. 
które O<l•będą się w LO<dzi w 
dniae.h od 4 do 10 wrz,eś,nia (W 
lO<ka.lu MiKT będzie z-ainstalo~·.r­
ny a.parat telewizyjny by móo 
jednoeześnie śledzić przebie,g 
~grzyisk OlimpiJ.slk·ieh) l!Jsta. kwa 
liJ'lka.cyjma może u.lee zasad11 . 
czeij :z.mia1nież 

w tego.rocznych mistrz-o.stwa.ch 
Pe>łski u.czestn.iezyć będą 3: 
i.awo<!nle.tki i tylC'i: zawo.jni· 
ków. z lo-d'Zia;n u·dzla! w ml­
strZ'ostwa·ch wez,m'l: W. Nowi­
cki, Mierczyńslci i RGzpara, a 
w grze pań: Dowbór Lewandow 
ska, K. Stasiak i E. Nowicka. 

Mistrzostw a świata 
w boksie 
Decyzją obradll(jącego w Mo­

na.eh i um Komitetu WykO!ll.aw­
czeg0< AlllBA postanoiwi0<no wp"o 
wadzić o.cl 197~ r , mistrzostwa 
świa.ta a1ma.torów. Do Jch orga­
n iz.acj~ k11J11dyidu.j ą m. i.n. : 
ZSRR. ~ana.da i Ja.pon.ta. Moi­
strz0<stwa Eu.ropy ro.zeg;ane zo­
sta.ną w przyszilym roku na 
rLn,gu w Bel@ractzie. 

Walczą jun.iorzy Polska- Bułgaria 
sywnie i z te,rnpe·ra.meintem ll•J· 
łudnio VfCÓW. 

Meere .sęd'Ziować bę.dą dw'2.j 
arbit.rzy -z Bulga.ril, a z naszej 
strony W Lodzi: Kaśko i Laba­
ziewicz, a w Te>maszow!e Tr<>­
jan i Troszkiewicz. Sędzią neu­
tralnym będzie p. Kare!! zam. 
razi z CSRS. (n) 

W piątek ~5 bm. :na. korc.e 
MKT w pa,r~u Po.nlatow&k.iego 
(W !'a.z-ie d-as·rezu na ringu w 
Pałacu. Spo.rto·wym) ro·zeg'rany 
ZOi&tanie międzypaństwowy 
mecz bolk.seI1Ski jumiorów Pol­
ska.-Bulga.ria. Do spotkania te­
gc> nasi mwodniey pod kierow­
nietwem trenerów: mgr Wł. To. 
maszewskiego i Fr. Kika przy. 
gotowywaii s ię <><i dłu.ższegu 
cz-a.su w Lociz:i. i-----------------
Dru.ży;na Pe>lski w Loo·zi wy. 

stąipi w następującym sk?adzie: 
z. .Ma.ciejewski (Tęcza Lódtl, 
R. Czerwjński (Stilon GGrzów), 
P. BGhosiewicz. (Wisła Kra­
ków), R. Keister (Zawisza Byd· 
g052ez), T. Góra (Ge>planla lno­
wroclaw), J. Kisiel (Legia War­
sz&wa), J. Pędzich (Pi-onicr 
Strulce O·pGlskie), E. Linstadt 
(Gómik Libiąż), M, Migdalski 
(Start Elbląg), J. Kucharczyk 
(Gwardia Warszawa), A. Kola­
siński (Brda Bydgoszcz). 
Ka.pitainem drużyny Jest lodzia­
nin - mLstrz Polslk.i junie.rów 
w wadze papieroiwej Zdzlslaw 
Maciejewski. 

D.ru.gi mecz rozegra.ny zoota­
nie 'Jf/ bm. w Tomaszowie n4 
te·renie 0<bielktów KS ,,Lechia". 
Oto skład sp0<tka.nla rewa·nżo­
wego: J. Dominik (Odra Brzeg), 
L. Ko-sedowski (St<>cznlowlcc 
Gdańsk), A. Pietrzychlebalt 
(Mazur Elk), K. Przybylski 
(Zagłębie Konin), H. Swiderski 
(Lt.gia Warszawa), w. Lasek 
(IKS Jitroslaw), J. Tadych 
(Brda Bydgooz,cz), M. SGkół 
(Gwardia. BiałystO<k), W. Za· 
wa.dzki (Gwardia Warszawa1, 
W. Adamski (Start Elbląg) I 
R. HyżY (Goplania Ino~ocław). 

B0<kl.serzy Bu1garii do Looz:i 
przyj·a.clą jutro. Będą to ;pierw­
sze .sipoot!kan ia naszych repre­
ze-ntant&w z jumioJ:"am.i Bulga'"'i. 
Sądząc z pozio.mu •enlo·rów .:i;tia 
mecze 'Powinny stać na dob­
rl'11ll oo!ZiiomLe, W.aJiczą Ollli a.g.re-

Br. Malinowski 
nadal w formie 

Mimo u.lewneg0< desrezu u­
planowany na wtorek w War­
szawie le'kkoatletycziny mityng 
PZLA doszedł de> skutku. Naj. 
ciekawszą kpnkureneją był bieg 
na 1.SOO m. Zwycięży! B. MaJi­
now.ski, w czasie 3.46 .7. prowa­
d·zą·c od startu do mety, di·u­
gi by! K. Ma.rallld.a. 3.5l.O. Tne­
ci nasz olimpijczyk Ziei.iński 
zająl ł m.Lejsiee. 

Remis i porażka 
w Jovoslawii . 
bokserów Gwarlłii 

Z Jugosławii wrócili bokserzy 
łódzkiej Gwardii, którzy roze- ~ 
grali z reprezentacją Czarnogó­
rza dwa spotkania towarzyskie. 

Pioerwszy meez zak.ońezyl :;'. ~ 
wynikiem remisowym 10 :10, a 
drugi !odzianie przegrali 11 :7 
(rozegrano tylko 9 walk). 

Z naszych bokserów najlepiej 
spisa U się: Kruk i Borkowski. 
Spotkania rozgrywane by!y w 
czasie 4S·stopniowego upału. 



~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ ~ co przezormeJs1 rodzice 1 UC'ZDJo- przedstaw1c1ele szkolnictwa na ogol Jl\ JUŻ rzadko ktory uczen pisze atramen- ~ Przestępczość nie zniknie automa!ycznie. Wiedz~ dziś o tym 
nawet laicy. zwalczanie przestępczoscl opmia pub!ii:zna ~toż­
samia jedna!< najczęściej wyłącznie ze sprawnosc1ą działa• 
nia organów ścigania i zbawczymi skutkami sur?wej repre­
sji karnej. Kryminolodzy zdają sobie sprawę, ze . ~ycięcie 
z życia człowieka fragmentu jego osobistej wolnosci - ło 
środek ostateczny, zabieg często niezbędny, ale nie zawsze 
skuteczny. Wskazują na to choćby zastraszające ll_czby po­
wrotów do przestępstwa. Efektywna W'!-1ka musi ~ię zaczy• 
nać tam, gdzie prokurator I sąd niewiele mają Jeszcze do 
powiedzenia, gdzie nie wkroczył kodeks karny, a pojęcie 
celi więziennej i krat stanowi jedynie wizję ponurej, groź• 

~ wie jeszcze przed początkiem zlekceważyli. Tylko nieliczni przyje- tem. Długopisy, jeśli są dobrej jakości, ~ 
~ roku szkolnego kupują niezbę- chali z gotowymi opiniami i wnioskami. kosztują przeciętnie 50-80 zł. ~ 
~ dne artykuły _szkoln.e: zeszyty, bloki, Dopisali natomi·ast uczniowie i studen- z innych grzechów producentów arty- ~ 
~ rysunkowe, ołow~i 1 w~z~s~ko po- ci, kułów szkolnych wymienić jeszcze tr~e- ~ 
~ trzebne do nauki. 'Yc:i:_esD1eJsze za~u- ba chociażby buk dobrych przyborow ~ 
~ PY :-. odzew Iła zab1eg1 handlu, ktory kreślarskich dla uczniów szkół pod- ~ 
~ własme . w P?rze wa~acyjnej zachęca stawowych i przyborów kreślarskich ~ 
~ do odw1edzema sklepow papierniczych Trzeba porno' c dla młodzieży szkół średnich i wyż-~ ~ . ~ą g«_>dne pochwały. U_nika się póż- szych. Powtarzają się skargi na nie- ~ 
~ DICJ tasiemcowych ogon!'<ow,. ułatwia nowoczesność wielu szkolnych artyku- ~ -~ clystr~butorom rozezname 1 szybką łów papierniczych. ~ 
~ reakcJę w pierwszych dniach nowego · · ~ 

nej egzotyki. . 
Zdarzają się więźniowie, w stosunku do których uzywa• 

nie pojęcia „wychowawcza rola kary" brz~I _jak śmieszny, 
nieporadny frazes. Gdy ktoś trafia do więziema po raz pią­
ty, ósmy, dziesiąty, wiadomo, że perspekty~a skutecznej 
reedukacji graniczy niema~ '! cudem.. PozostaJe . wtedy do 
zrobienia tylko jedno: wmkl,wa analiza b1ografh przestęp­
ców, pozwalająca kryminologowi uchwycić typowe punkty 
krytyczne, od których rozpoczął się proces społecznej de­
gradacji i wykolejenia. 

~ roku szkolnego. Cz_y można ~en n!ebagatelny przec1ez g 
~ Byłoby jeszcze lepiej, gdyby uczeń, o wy~1~~k uczn10ws~wh potrz.eb unowo- ~ 
~ czy student mogli się zawsze zaofla- pomoc m cz~sn1c? Czy uczen _dłu!l°o Jeszcze _hę-~ 
~ trzyć w niezbędne pomoce i materiały • • • dz1e skaz~y. na ołow_k1 . trzaskaJąc~ ~ 
~ piśmienne, w dobrym gatunku i od- pod dotkmęc~em, przes1ąkaJące . kartk~ ~ 
~ powiadające ich rzeczywistym potrze- k I zeszytu, kapiące tuszem długol?1sy 1 ~ 
~ bom: KoniCC'Zna jest więc stała, ścisła SZ o nym rozchybotane cyr_kle?. Organ1zatorz~ ~ 
~ wspołpraca między władzami szkolnymi p~z~glądu . są?'Zą, z_e . me. Producenci g 
~ i producentami arytkułów szkolnych. osw1adczyh, ze stac 1~h na dobre wy- ~ 

„Trudne dzieciństwo" pojęcie do nied~w~ _jeszcze 
chętnie używane na salach rozpraw - umarło srruercią gro­
teskową. zasiliło słownik utworów satyrycznych, za.~ędr«?­
wało do kabaretów. żaden poważny obrońca nie będzie dziś 
powoływał się na „trudne dzieciństwo" swego klienta. Wia­
domo, że jest to argument stosowany wtedy, gdy żadne in• 
ne okoliczności nie przemawiają na korzyść oska,.rżonego. 

~ W początkach czerwca Centrala Han- • • • • • • • r«.>by,. na wprowadzame no~ych _wzo- ~ 
~ dlu Artykułami Papierniczymi i Spor- row 1 . n.owych asortymentow! ale mu- ~ 
~ towymi w Łodzi urządziła trzydniowy Ankietowa.ni twierdzili zgodnie, źe szą m1ec dokładne rozezna.nie potneb ~ 
~ przegląd a.rty,kułów szkolnych. o ter- np. sprzedawane uczniom zeszyty są użytkowni~ów. Pewne !~ki rynk~wego ~ 
~ minie i celu tego przeglądu zawiado- złej jakości. Dotyczy to zwłaszcza okla- zaopatrzema mogą obecme ł;i,godz1c Im- ~ 
~ miono wszystkie kuratoria w kra,iu, dek, które są . przy tym szare i brzyd- porte~. Jednak o tyc~ sprawac~ de- ~ 
~ zaprosz_ono także kompetentne instytu- kie. Oferowane · osobno okładki plasti- cyduJe przed~ wszystk~m szkolmctwo. ~ 

A jednak pojęcie trudnego dzieciństwa nie zostało pogrze­
bane w badaniach współczesnych krymb1ologów i socjolo­
gów, choć nigdy nie występowało w tym potocznym, nie­
naukowym, obiegowym sformułowaniu. Warunki środowi­
skowe zajmują dalej poważne, choć oczywiście nie niepodzielne 
miejsce w badaniach nad mechanizmem powstawania prze­
stępczości. żeby się o tym przekonać, nie trzeb_a na.wet 
sięgać do dysertacji na u I< owych. Wystarczy preyJrzeć się 
pierwszej z brzegu sprawi~ karnej, 

~ cje, informowano w prasie i radiu kowe są dość drogie, poza tym nie Ono ma bowiem osta.true słowo na te- ~ 
~ przygotowano &nkietę. ' zawsze dobrze pasują formatem do ze- mat swoi~h potrzeb, Ale kiedy zechce ~ 
~ Mi~o to impreza tylk_o . C'Zę~clowo szytu lub książki. Do zeszytów niepo- je powiedzieć? ~ 
~ spełniła pokładane na.dz1eJe, bowiem trzebnic dołącza się bibuły: obecnie . (ws) ~ 

~~'-~~'~'~~~~~~ ..... ~"&.'-~~~~~~ Trzej notoryczni kryminaliści. Nazwijmy ich_ ~ownle 
A., B. i c. Po raz szósty odsladujĄ karę wlęz1erua, 

tła moruinesie • 

::::::u l I H fz szłości 
Skazany A. objawy wykolejenia zdradzać zaczął w trzy­

nastym roku życia. B. i c. - w piętnastym. Zostali przyla• 
pani na kradzieży i mordowaniu kotów. Ta zabawa był& 
czymś w rodzaju zracjonalizowanego sadyzmu. Kocie skór­
ki sprzedawali na bazarze. Za uzyskane pieniądze kupo­
wali wino i cukierki. Okazało się póżniej, że mają na 'Swoim 
koncie także drobne kradzieże, dokonywane w cudzych 
piwnicach. Jaki był mechanizm tego pierwszego rozńlintę­
cia z elementarnymi normami moralnymi? - Na te pyta­
nia próbowano znaleźć odpowiedż - o dobre kilka lat za 
poźno. Wtedy, kiedy po raz któryś z rzędu, w okresie peł­
nej dojrzałości, znaleźli się na sali sądowej, oskarżeni tym 
razem o napady rabunkowe. W bieżącym pięcioleciu 

służba zdrowia 
otrzyma obiekty 

. szpitalne o 19,5 tys. 
łózkach: W tym czasie rozpo­
cznie się budowa nowych 
szpitali - po ich ukończeniu 
przybędzie 31 tys. , łóżek. Ale 
jakie to będą szpitale? I czy 
nie powinno się - na co 
zwraca uwagę służba zdrowia 
podejmując rozważania nad 
obliczem współczesnych szpi-
tali - zweryfikować pro-
gram rozwoju sieci 
szpitati tak, by uwzględniała 
potrzeby przyszłościowe lecz­
nictwa. Słuszna jest uwaga, 
że obiekty sz.pitalne muszą 
służyć lecznictwu kilkadzie­
siąt lat a tymczasem dzięki 
postępom nauki, z dnia na 
dzień, otwiera!ą się przed nim 
nowe możliwości, co stwarza 
nowe potrzeby i wymagania. 

BUDOWNICTWO SZPITAL· 
NE MUSI UWZGLĘDNIAC 
TENDENCJE panujące obec­
nie w naszej służbie zdrowia, 
która tworzy ze szpitali. 
przychodni lecznictwa otwar­
tego i stacji pogotowia, zinte­
growane zakłady opieki zdro­
wotnej. 

Im większy zakład - tym 
łatwiej w nim zgromadzió 
.personel o wysokich kwalifi­
ka~jach, nowoczesne urządze­
nia i aparaturę, zapewnić 
efektywność i wysoki poziom 
świadczeń. Praktyka wykaza­
ła, że minimalna liczba łó-
żek w szpit.alu wynosi ok. 400. 
Natomiast licząc w górę, szpi-
tal nie powinien p06ia.dać 
więcej niż 600-700 łóżek. 
Przyjmuje się u nas docelowo 
normatyw: 7 łóżek na 1000 
mieszkańców. Sprawa. budo· 
wy szpitali, odpowiadających 
tym normatywom, w wfęk­
szych miasta nie n·astręcza 
trudności. Gorzej przedstawia 
się natomiast sytu<Mlja w po. 
wiatach, gdzie średnia. liczba 
mieszkańców nie przekracza 
60 tys 

Przyjmuje się więc, źe 
każdy powiat powinien muw 
własny szpital ogólny z przy• 
najmniej czterema podstawo­
wymi specjalnościami, a jeśli 
to możliwe - również z od­
działami chorób płuc, psy· 
chiatrycznymi, zakaźnymi 
Ustalono w zasad.zie trzy ty­
py szpitali: ok. 400-łóżkowe 
powiatowe, 400-600-lóżkowe 
międzypowiatowe i 600-1000-
łóżkowe wojewódzkie lub 
miejskie w dużych miastach. 

Do tych norm można dosto- · 
sować już istniejące szpitale, 
A tych mamy wiele - kilku­
dziesięciołóżkowych przesta­
rzałych lub nie nadających się 
do modernizacji, które mimo 
to służą chorym i służyć mu­
szą jeszcze długie lata. DEFI­
CYT ŁOŻE:S: NIE JEST ŁAT­
WY DO ZAŻEGNANIA W 
NASZYM LECZNICTWIE •.• 
Obok więc nowoczesnych szp1-
tali - olbrzymów, dysponują­
cych specjalistami, kadrami 
pomocniczymi i urządzeniami, 
trwają na posterunku stare 
.zasłużone szpitale, które mi-
mo niewygód, braków w 
wyposażeniu, niedostatku 
kadr, spe1niają swoje podsta-
wowe zadanie: leczą ludzi 
cierpiących. " 

W związlku z tworzeniem 
zintegrowanych zespołów opie­
ki zdrowotnej powstaie pro-
blem: GDZIE WCASCIWIE 
LOKALIZOWAC OBIEKTY 

OKOŁO 60 PROCENT LIMITÓW INWESTYCYJNYCH 
PRZEZNACZONYCH NA OCHRONĘ ZDROWIA PRZY­
PADA NA BUDOWNICTWO SZPITALNE. EKSPLOATA­
CJA SZPITAl.I POCHŁANIA 40 PROC. BUDZETTJ 
SŁUŻBY ZDROWIA. JEST TO UZASADNIONE WIODĄ­
CĄ ROLĄ SZPITALI W SYSTEMIE OCHRONY ZDRO­
WIA LUDNOSCI PRL, 

pacjentów ciszy, powietrza l 
zieleni; w perspektywie dal­
szego rozrostu muszą mieć za­
pewnione miejsce na budowę 
nowych obiektów. Z tych 
względów korzystna jest lo~ 
kaliw.cja obiektów szpital­
nych na krańcach miasta lub 
nawet poza granicami - jak 
to ustalono dla Centrum 
Zdrowia Dziecka. Natomiast 
przychodnie specjalistyczne, 
diagnostyka - czyli placówki 
lecznictwa otwartego - mu­
szą być dostępne i zlokalizo­
wane w sposób dogodny dla 
użytkowników; tych placó­
wek nie można wyprowadzać 
za miasto. W przyszłości owe 
zespoły opieki zdrowotnej 
znajdą się jednak na pewno 
za mioastem - ale też do te­
go czasu powinien być roz­
wiązany problem dogodnej 
kom'unikacji miejskiej. 

Wielkie obiekty ZOZ w t11-
.renie, takie międzypowiatowe 
kombinaty zdrowia, są sta­
wiane lub projektowane z 

DZIS DALSZY CIĄG 
WSPOMNIE~ DO­
WÓDCY ÓWCZESNE~ 
GO 2 PULKU PIE­
CHOTY LEGIONÓW, 
PLK LUDWIKA CZY­
ŻEWSKIEGO, KTÓRY 
S PE C JA LNIE DLA 
CZYTELNIKÓW NA­
SZEJ GAZETY ZGO­
DZIŁ SIĘ ZRELACJO­
NOWAC PRZEBIEG 
BITWY PULKU Z 2 

-HITLEROWSKIMI DY­
WIZJAMI PANCER­
NYMI NA LIN)I BEL­
CHATÓW- ROZPRZA. 
BITWA TA PRZESZ­
LA DO HISTORII JA· 
KO BITWA O BORO­
WĄ GÓRĘ. EPIZOD 
WALKI O ROZPRZĘ 
NAZYWANY „TER­
MOPILAMI", PRZEZ 
ANALOGIĘ DO SŁYN­
NEJ BITWY O WĄ-
WÓZ, STOCZONEJ 
PRZEZ STAROŻYT-
NYCH. OBRONCOM 
BOROWSKICH GÓR, 
ROZPRZY, KSIĘŻEGO 
MLYNA, JEŻOWA PO­
TOMNI WZNIEŚLI PO­
MNIK. BĘDZIE ON 
ODSŁONIĘTY URO­
CZYŚCIE 3 WRZEŚ­
NIA, W ROCZNICĘ 
ROZPOCZĘCIA TYCH 
DZIALAIQ'.„ 

myślą o korekcie administra­
cyjnego podziału kraju (po­
dzioał ten - jak wiadomo. 
nie zdaje egzaminu wobec 
przemian gospodarczych I 
ludnościowych). W związiku z 
tymi przemianami trudno jest 
planować przyszłościowe po­
trzeby szpitalnictwa i okre­
ślić optymal111ą Jiczb'ę łóżek, o 
które się wzbogaci. Wydaje 
się, że przyjętą obecnie nor­
mę 7 łóżek w szpitalach ogól­
.nych i 2 łóżek w psychiatry­
cznych - na llJOO mieszkań­
ców można będzie w przy­
szłości uznać za wygórowaną. 
jeżeli dostatecznie rozbuduje 
się i podniesie poziom swych 
.świadczeń · lecznidwo otwarte 
Od jego sprawności, od pro­
tilaktyki zależy, ilu ludzi 
korzystać będzie z leczenia 
szpitalnego. Zadaniem leczni­
ctwa przyszłości będzie zapo­
bieganie choro!J9m, a więc i 
ograni,czenie do minimum ko­
nieczności korzystania ze szpi­
tala. Oprac.: W. Kor. 

ROZKAZUJĘ WIĘC: batalion 1 Jeden 
pluton w okolicach Księżego Młyna na 
południe od Bełchatowa, batalion w 
Rozprzy i Jeżowie, z tym, że dojdzie 
jeszcze kompania ckm z 7 baonu. · Tu 
ma być poza tym ten pociąg pancerny, 
ale ja daję jeszcze baterię artylerii: 
dwa działa, ze specjalnym zadaniem 
zamknięcia szosy Rozprza - Piotrków. 
Wysyłając z nią por. Kalinkiewicza 
mówię mu: „Panie poruczniku, Rroszę 
pamiętoać, że tu przychodzi świeżo zmo­
bilizowany batalion, tam w Rozprzy 
jest już w tej chwili załoga, jest kom­
pania ckm. Nie ma artylerii, ale doje­
dzie pociąg pancerny. Za wszelką cenę 
macie bronić Niemcom przejścia przez 
Prudkę. Już sam fakt, że tam strzela 
artyleria powinien ich zdeprymować, 
.a naszych żołnierzy podnieść na duchu. 
Chocia'ilby to miały być dla pana Ter­
mopi'le - musi pan tam wytrwać„." 

W Borowskich Górach umieściłem; 

poleC1111jąc majorowi żela:zowsk:iemu zoc­
g.anizowanie u stóp obrony stałej, diw6ch 
bataLionów, oddziałów specjalnych ba­
tedi bezpośredniego ,wsparcia, dwóch 
plutonów przeciwpancernych. Dywizjon 
artylerii i trzecia bateria mają obowią­
zek ogólnego dział.ania na ik:orzy.ść prze­
de wszystkim wzgórza 287,5. 
Cały rejon Borowskich Gór, jeżeli 

liczyć jeiio średnicę, rozciągał się na 
ok. 3 km. 
Oczywiście na 287,5 miał swój punkt 

obserwacyjny dowódca pułkl\l, dowódca 
dywizjo.nu także, dowódca batalionu 
jest nieco niżej. Poniżej, przed naszymi 
pozycjami rozciągnięte były zasieki z 
drut6w kolczastych, Moment podcho­
dzenia Niemców pod druty ma być 
sygnałem do kontruderzenia. Nie za 
wcześnie, bo się .zatrzymają i będą pró­
bowali czegoś innego. No i oczywiście 
nie za późno. W rezerwie jest drugi 
batalion na wawym skrzydle, który 
wejdzie do a~j;i. gdy bę42ie potrzeba.„ 
ńrugiego w.r.zśnia w nocy rozcho­

dził się wszyscy na aw~e stan.~wiska. 
O świcie wyjeżdżam i1Ul BoroWSkie 

-
Krótki zarys biografii skazanego A. Ojciec - nałogowy 

alkoholik. Matka obarczona . utrzymaniem trojga innych 
dzieci. Pozostała trójka ukończyła szkoły zawodowe i dziś 
prowadzi życie uczciwych ludzi. Z A. zaczęły się kłopoty 
właśnie w szkole. Niepttwodzenia w nauce, podejrzane kon­
takty ze starszymi, poznanymi na ulicy kumpla.mi, wagary, 
ucieczki z domu. Matka nie rozumiała, dlaczego właśnie 
najmłodszy stwarzał tyle kołopotów? Był lękliwy, nerwowy, 
bez przerwy płakał. Nie zwracała na to uwagi. Lekatz? -
Nie był przecież chory. W szkole miał opinię trudnego ucz• 
nia. Ale szkoła nie jest sanatorium. Tam się uczY,, · & nie 
leczy. w ciągu s lat skończył zaledwie 5 klas, w sześciu 
różnych szkołach. Uciążliwy bagaż przekazywany kolejno 
z rąk do rąk. 

Skazany B. także w trzech klasach odsi&dywał po dw& 
lata. Pedagodzy stwierdzili obj a wy ociężałości umysłowej, 
kłamliwość, brak woli, skłonności sadystyczne. W ocza.eh 
szkoły I matki był po prostu leniwym uczniem.. Nie budził 
sympatii otoczenia. Nie znalazł się więc nikt, kto oceniłby 
jego niepowodzenia z punktu widzenia odchyleń od normy 
psychicznej. 

O przestępczej drodze trzeciego skazanego zadecydowała 
także w pewnym stopniu specyficzna sytuacja · rodzinna. 
Także „trudne dzieciństwo", choć w zupełnie innym sen­
sie. - Po prostu zbyt „łatwe". Nie było w tym domu ani 
rozwodu, ani alkoholizmu, ani kłopotów bytowych. Ale 
błędna koncepcja pedagogiczna bywa także żywiołem nisz­
czycielskim. Skazany C. kradł koty niv wskutek nie zaspo­
kojonych potrzeb finansowych. Chodził na wagary nie dla­
tego, że miał kłopoty z opanowaniem szkolnego materiału. 
W rozmowie z psychologiem więziennym wyznał szczerze, 
że „lubił podróżować''. Szkoła go nudziła, nie otwierała 
żadnych atral<cyjnych perspektyw. Pieniądze miał zawsze. 
Rodzice zaspokajali wszystkie potrzeby, Na rozprawie 
sądowej psychiatra stwierdził Inteligencję w normie i wy· 
raźne objawy nerwicy. Nadmierna ruchliwoilt, niemożność 
koncentracji, zaburzenia woli, kłamliwość - cechy osobo­
wości, które także po raz pierwszy zewidencjonowano z oka­
zji procesu sądowego. 

Każdy z nieb miał n.a pewien sposób „trudne dzlechi· 
1two", które w znaczeniu naukowym jest brakiem właści­
wej opiekł pedagogicznej I lekarskiej, Wychowawczy „luz", 
przy określonym zbiegu okoliczności prowadzić mote rui• 
wet do zbrodni, 

Góry, aiby _zobaczyć, Jak przebiegają 
przygotowania i itkorygować to i owo. 
Omawiam bardzo szeozególowo sprawy 
z dowódcą batalionu odwodowego z 
dowódcą artylerii i dowódcą trzeciego 
batalionu, 

Trzeciego września od świtu korygu­
jei:ny jeszcze ugrupowania, ustalamy 
plany ognia karabinów maszynowych 
piechoty, artyler-ii itd. Trwa dalsz~ · 
przygotowywanie umocnień. Do Rozprzy 
dociera z Piotr'kowa batalion Je.pt. M~n:-

ll szałka, mobilizuje się następny, który 
z 3 na 4 Wł"ześnia także już dotrze na 
miejS'Ce, Piotrków mobilizuje 146 pułlk 
którego użycie przewiduje się właśni~ 
tu w Ro2lprzy. Generał Thomme czuwa 
tam i ,„popycha" ich !kolejno, kompa. 
niami. Linia oporu jest na rzece Prudce 
ale w ri;eczywistości jest to teren za~ 
bagniony, trudny do przebycia. 

Trzeciego września dowiadujemy $ię 
o kolumnie czobgów lli'iemieckich, posu,i 

.wającej sję w 'kierunku na Kamińsk 
11 wdęo ·W lka.żclej chwili możemy się li: 
czyć, że je spotkamy. Dowiadujemy 
się, że na .:południe od Bełchatowa oder­
v;ała się be!! . przesz~ód od nieprzyja­
c1elą 30 dywizJa. Takze kawaleria oder­
wała się od ~Kamińska w kierunku 
na Bełchatów, otrzymał.a rozkaz do wy­
.padu na K·amińsk jednym pUJł'k:iem. 
Wypad się udał, Niemców zaskoczono 
ponieśli oni duże straty, Nasi wycofali 
się bez większego szwanku. 

Ja byłem już w Janowie. Zaczynają 
napływać. meldunkli, to stąd, to zowąd„ . 

, Pierwsze z Księżego Młyna na południe 
od Bełchatowa. Jakieś oddziały pod­
rzucone samochodami vaczyna,ją wzdłuż 
szosy nacierać na Bełchatów. Stoczono 
z nimi krótki bój. Wycofali się. Po­
tem nadchodzą meldunki z rejonu Bo­
rowskjch Gór i Rollprzy. Czwartego 
w-rześnia od ,południa zaozyna się tu 
już wali!:a. Niemcy ,podciągnęli czołgi 
.i piechotę. 

Ok. 5.30 111iepriyJ.a.ciet przekroczyi 
~iechcice, Pierwszy 'batalion mia już 
kontakt z nieprzyjacielem. Pierwsze 

MARTA MIKLASZEWSKA 

~działy nieprzyjaciela zostały odparte 
.pod Księżym Młynem. Tu nacierała 
;piechota. Na szosie Gałkowice Stare, 
w kierunku na Parzniewice zaobserwo­
wano duży ruch samochodów w kie­
runku Jeżów - Borowskie Góry. 

Dochodzimy do wniosku, że oni się 
tu grupują do jakichś działań. O godz. 
13.35 rusza wyraźnie zorganizowane na­
tarcie na Rozprzę. Jednocześnie zaczy­
nają nacierać na Borowskie Góry, a 
także na Jeżów. Czołgi rozsyipu.ją &ię 
w tyralierę, zjeżdżają w dól do Prudki, 
Nasza bateria jeszcze milczy i dopiero 
gdy oni zjechali na sam dół, potężnym 
ogniem wali wprost, jak w bęben .•. 
Niemcy cofają się. Atakują jeszcze 
.raz... Cofają się... I jeszcze raz.. 0 

Pod Borowskimi Górami jest podobna 
J;ytuacja. Do wsi Pawłów podjeżdżają 
samochody z niemiecką piechotą. ŻOł· 
nierze wyskakują z wozów, zajmu.ją 
stanow:iska wyjściowe, widać to z da~ 
,leka z Borowskich Gór. Wtedy właśnie, 
,gdy oni wyskakują z tych lasków, 
przychwytuje ich nasza artyleria. 
Także artyleria niemiecka już jest 

podciągnięta i zaczyna strzelać przede 
,wszystkim na szczyt Borowej Góry, na 
nasz punll;t obserwacyjny. Strzela także 
,w k .ier·unku Rozprzy. 

P.od osłoną artylerii rusza natęrc.ie 
na Borowskie Góry. Już zaobserwowali 
skąd strzela nasza artyleria, już wie­
dzą, gdzie są zasieki z drutów kolcza­
stych. Nasz batalion czeka. Zgodnie z 
rozkazem ziachowuje spokój. Kiedy 
podchodzą bliżej, kiedy już są pod 
.naszym skutecznym ogniem, a w.ięc 
gdzieś w odległości 1000 m, zaczynają 
strzelać wyznaczone karabiny maszy­
nowe. Sieją całymi seriami po tych 
Niemcach, którzy wyłaniają się z 
lasków, z Pólna i Pawłow.a. Strzelają 
moźtliierze. 

Zostały tyd:ko nie ujawndop.e k.vabi· 
ny maszynowe, które rozpoczną „pra­
cę" gdy zacznie się sztui!'m. 
Także na odcin~u 1 ba'ta[ionu:, w 

kierunku Księżego Młyna, · na połudqti~ 
od Bełchatowa, ruszyło natarcie, Było 
to ~ystko tak pomyślane, at>Y, Mlll 
.nigdlliG ill!ie 4ać ęokoju„~ 

(o.dua;J 

~ ••• l'OTtQA: 

DLA TYCH ZESPOŁÓW? W 
większych miastach powstał 
pewien konflikt między inte­
resami integrowanych placó­
wek: szpitale wymagaj~ dlaś5!5i:i:i5555!i!!iil5!E!!l!E!!!llllliiiiii!iiiil!!!iliil!iiiiii!iiE!Eiii:ii:iii:iiiiii!i5iiiE55!ii!i5iiii;jiiiiliiąiiiiiiliii55iiiiiiiiiii55iii!i55iiiiiiiiiii5ilii!El!!!!!!!EE!ii55555!ii5ii55~'ii5i55:iiiii55'if1 
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~j~ 
Owoce i warzywa 
cla załóg 

Warzyw na szczęście mamy 
w tym roku dosyc, a Ich ce­
na nie budzi większych za­
strzeżeń, natomiast z owocami 
nie jest najlepiej. Wyjątkiem 
są tu tylko śliwki. Rzecz więc 
w tym, aby załogom zakła­
dów pracy umożliwić zaopa­
trzenie się w owoce (zwłasz­
cza jabłka), a także od powled­
niej jakości warzywa na zi­
mę. Dobrym wzorem mogą 

być rady zakładowe tal>ryk 
woj. kieleckiego; które wraz 
z działami socjalno - bytowy­
mi już w lipcu podpisały u­
mowę z rejonowymi spół­

dzielniami ogrodniczymi na 
dostawę (po obniżonych ce· 
nach) owoców I warzyw dla 
załóg. Zakłady zapewniły „zie· 

( lony towar0 swoim praco­
wnikom na cały rok własnym 
transportem. Od 25 lipca 
samochody zakładowe przy· 
wożą tanie pomidory I ogór· 
ki, potem będą wozić owoce, 
a także inne warzywa oraz 
ziemniaki. Również przy bra­
mach fabryk zorganizowane 
zostały kioski z „witamina­
mi", 

Pożądane byłoby, aby 1 w 
Lodzi w podobny sposób u­
możliwić załogom, zwłaszcza 

większych zakładów pracy, 
zaopatrzenie się na sezon zi­
mowy w ziemniaki oraz w 
tańsze i dobre jakościowo 
warzywa I owoce. W naszym 
mieście nie jest to łatwe, bo 
zbyt dużo mamy przedsi<:· 
biorstw handlujących „zielo· 
nym towarem". Dlatego. jesz­
cze do tej pory nie ustalono 
np„ jak będą przebiegać do­
stawy ziemniaków. Uczulamy 
dyrekcje zarówno PSS jak i 
przedsiębiorstwa „ Warzywa, 
Owoce l Kwiat'w", OZH I CSO, 
a także PGR, aby te sprawy 
w:r.Jęly sobie do serca I wła­

ściwie je potraktowały. 
(Kas.) 

232 mln. zł 
no SFBSil 

Na konto bankowe SFBSil 
v.·p!ynęly 2312 mln zł. 174.440 
tys. zl prz.e.zma.cz.omo na ko~ziY 
bu,dOIWY trrech szkół zawo:lo· 
wych, 6 szkól podsta.wo"W"")'cll. 
3() pracowni, mtema.tów 1 ł 
przed.szke>li. KO!lltynuOoWano łet 
booC>WE) &ZlPiWa <mkoJo.gicme­
go . 

W bieżącym 5-leciu Kur11Jto­
ri'1ffi zaiplanowalo l>udo•WE) 1'1" 
sz:kól podstawowych , 27 pri.ed­
szko1t, szkoły muzycznej, 3 Ul· 
tern.Mów, l warsztatu pny­
.sz:k.ołnego. PomLC'waż potrzeby 
są znacznie większe o<I mo-m­
wości tina.nsowych, a·pel o 
wpłaty na. SFBSU jest nadal 
akf>u,a.Lny. (k) 

Julro koncert 
w Parku im. Mickiewicza 

Jutro (23 bm.) o godz. 16 w 
muszli koncertowej w Parku 
im. A. Mickiewicza (Julianow) 
odbędzie się koncert z udzia­
łem artystów scen łódzkich, 

A Io ci zagadko! 
WIMnie podaL! na.m ją do 

f"OZ·Wiqzanla. Czytelnlicy, k<>rz11· 
stia.jący z uroków P11Jrku 3 Ma­
ja, który r.zeczyrwiście jest za­
dlbamy i lad1nie ukwiecony. Sq 
ta.m dwie b. piękne aleje. Lec.:: 
na jecbnej z nich, na tej od 
strony torów, ciągnącej się du­
żo ponad. kilome~r. prawie że 
nie mo l11Jweik. W ogóle to są. 
Tyle, że na. samym począt>ku. 
gdzie jest ich aż 60. ustaw!o­
n1f'Ch jrona przy drugiej. I 
wszystk ie w mńcu. N11Jtomla.s·t 
nieco j!1'ż dalej, gdzie k0<nar11 
drzew tW>Ol'zą przyjemny pól· 
cleń, nie ma a.ni jednej lawec•­
k!. maczego ? N iestety. tej par­
kowej zagadki nie wmiem11 od­
ga.d!nąć. (g) · 

Po kolncii 
obrabowała 
,,znai omego•• 
w nocy z 18 na 19 bm. Jó­

zef :p., zamieszkały przy ul. 
KrJiczkowsklego, zaprosił dwie 
przygodnie poznane panie na 
kolację zakrapianą alkoholem 
do s,wojego mieszkania. Gdy 
zasnął, „znajome" okradły go 
z wartościowszych przedmiotów 
na sumę 10 tys. zł. Wczoraj 
jedna z nich Eugenia J. (bez 
stałego miejsca zamieszkania) 
została rozpoznana przez Józe­
fa P. i zatrzymana przez MO 
dzielnicy Górna. Sledztwo w to-
ku. (J. C.) 

Co znajdziemy we wrześniu 
w sklepach mięsnych 

We wrześniu przewidu.if! się zarówno dla Łodzi, jak 
i województwa, zwiększone dostawy mięsa, z tym, że 

niestety, znaczną jego ilość będzie stanowiła wieprzowina, 
w dodatku mrożona. Mięsa mielonego, którego tak bardzo 
poszukują gospodynie w okresie, gdy faszerują kapustę, 

czy paprykę, dostarczy się 110 ton (w lipcu było go w 
detalu zaledwie 50 ton). 

Zjednoczenie przyrzeka, że 

w Łodzi wszystkie sklepy z 
wyjątkiem remontowanych, 
we wrześniu rozpoczną już 
normalną pracę. Chodzi więc 
tylko o właściwe uiopatrze­
nie. Możemy tolerować niedo­
bór np. mięsa cielęcego, któ­
re można zastąpic z powodze-
niem drobiem, zwłaszc;ia 

św1ezo bitym, czy mięsem 
wołowym, mamy jednak pra­
wo wymagać, aby nie zabra­
kłp różnych gatunków mięsa 

lluminocju 
Nnczelnikn 

wieprzowego. Jeśli biodrówki, 
czy łopatki, pełno jest w ma­
gazynach, to gatunki te mu­
szą być również i w sklepach. 
Przemysł sygnalizuje obfitość 
słoniny i smalcu. Dlaczego 
więc zdarza się, iż tego tłusi­
czu brak w sklepach MHM, 
czy sklepach spożywczych? 
Chciałoby się też widzieć w 
sprzedaży więcej wędzonek, 

, np. paprykowanej słoniny, 
wQdzonych boczków itp. Tych 
smacznych artykułów jest 
zawsze za m.ało. Przemysł 
tłumaczy, że wędzarnie są 
„ wąskim gardłem" łódzkich 
przetwórni. Czy nie mogły­
by tu pomóc wędzarnie wo­
jewódzkie. które, jak wia­
domo mają jeszcze sporo 
nie wykorzystanych mocy. 

Dobry wydaje się pomysł, 

produkcja 10-12 tys. ton 
wędlin. W przyszłym roku 
rozpocznie się budowa kombi­
natu mięsnego w Rawie Ma­
zowieckiej, która ukończona 
będ.zie w r, 1975. (Produkcja 
ok. 80 tys. ton mięsa rocznie). 
Wytwarzać się tu będzie 60 
ton wędlin dziennie, które 
pOJdą zarówno na potrzeby 
województwa, jak i Lodzi. 
Obecnie opracowuje się pro­
jekty baz w Wieluńskiem, 
Radomszczańskiem, Łowickiem 
i Kutnowskiem, które będą 
J?otowe w tej 5-latce. Nale­
załoby sobie życzyć, aby do­
czeka! się realizacji projekt 
rozbudowy i modernizacji 
łódzkiego zakładu przy ul. 
Inżynierskiej, gdzie „ wąskim 
gardłem" są przede wszyst­
kim magazyny, Już w na­
stępnej 5-latce ma powstać 
na Widzewie. Zanim jed­
nak zrealizuje się te za­
mierzenia, należy zrobić 
wszystko, aby sklepy mięsne 
miały po prostu czym han­
dlować. 

W. KASPRZAK 

lu budowie szpitala 

przy ulicy Pabianickiej 

grudnia 

Do końca 

• 15 
e 

oddanie całości 

budowlani września 

zamierzają zakończJć gmach główny 
Budowa szpitala przy ul. 

Pabianickiej weszla już w 
swoje końcowe stadium - pól· 
rocze najtrudniejsze, bo zwią· 
zane wyłącznie z pracami wy­
kouczeniowyml, najbardziej 
pracochłonnymi I żmudnymi. 

Szpital składa się z kom­
pleksu gmachów, gmach pod­
stawowy 9-plętrowy został 

już częściowo przekazany 1lu­
:tbie zdrowia w czerwcu. Do 
6 najwyższych pięter budo· 
wlani Już nie zaglądają. Na 
pozostałych kondygnacjach 
trwają prace wykończeniowe. 
Bardzo skorpplikowane i nie­
typowe, związane bowiem z 
dostosowaniem pomieszczeń do 
wymogów gabinetów rentge­
nologicznych, sali reanimacji, 
bloku operacyjnego itp. Na 
budowle pracuje około 200 o­
sób w tym około 130 z Lódz­
klego Przedsiębiorstwa Budo­
wnictwa Miejskiego nr 1 -

reszta z przedsiębiorstw pod­
wykonawczych. 

Obok gmachu głównego, któ· 
rego ukończenie i przekazanie 
służbie zdrowia do zagospo­
darowania pr~ewidują budo­
wlani w kot'lcu września, C>dda 
się Jeszcze kilka pawllonów 
połączonych z centrum ozpi· 
tala. Tam również trwają pra· 
ce wykończeniowe. Oddanie 
~alości przewiduje się 15 iru­
dnla; 

Ulewne deszcze, nie ułatwia­
ją robót. Rzecz bowiem pole­
ga nie tylko na wykończeniu 
wnętrz, ale również na upo­
rządkowaniu otoczenia, a to 
wymaga pracy na wolnym po­
wietrzu. Miejmy nadzieję, że 
terminy kończenia poszcze­
gólnych etapów nie ulegną 
zmianie. Jak do tej pory bu­
dowlani mlesZCZI\ się w har· 
monogramie, (AP) 

aby w Łodzi jeszcze w ciągu---------------------------------------------
tego roku wytypować 5-10 

Tylko przez kilka wieczo­E rów oświetJany był pomnik 
- Tadeusza Kościuszki na· Pia· 
=:: cu Wolności. Uszkodzenie wy­= pożyczonej z WFF aparatury 
: spowodowało jednak, że znów = wieC10orami skryty jest on w 
: ciemnościach. Jak się dowia­= dujemy, w najl>liższych dniach 
: awaria oświetlenia ma być 
: usuniętJl. Szkoda, że pomnik 
:: będzie oświetlany tylko dwa 
- razy w tygodniu: w soboty 5 i niedziele od godz. 20-23. 

sklepów, które znajdowałyby 

się pod bezpośrednią opieką 
przemysłu. Sklepy te powin­
ny pełnić rolę wiodących. 

Przyszłość przemysłu mięs­
nego naszego okręgu skłania 
do optymizmu. Na Teofilo­
wie powstaje przetwór­
nia, która ruszy w gru­
dniu przyszłego roku. Roczna 

Na wrześniowym ślubnym kobiercu ... 
- (J.C.) 

•.. <Stainle , ok. tyisiąca mlodych 
par. Jesień jest ok.resem. wytę­
ż.onej pra..cy we WS Z!/Stkich 
lóda"kich wrzęd<JJCh st11Jnu cywil· 

Są jeszcze wolne miejsca w szkołach 

111111 

Za ty<ltień pierwszy dzwC>nek. W lódik ich szkołach pod­
stawowych rozpocznie na.u.kę 7:>500 ukmiów. Po raz pierw­
sz:y zasiądzie w ławkach ok. 7 tys. pierws-zok:lasistów. Na­
tomla.st a.bsolwenci svkól podstawoWY'Ch rozi;>oczmą. n->J.if 
eta.p z.do·bYwaJnLa w1edzy w &z.kołach śr.edini.ch. 

Ogółem w sz.kola.ch ponad- n ietwo, tkactw<>, elektronlcr;ne 
podstawowych w klasach ma.szyny cyt~owe. i mne. (Waw.) 
pierwszych u,czyć s ię będzie w 
tym iroku sz:k-0łnym 15.199 mto­
dzie.ży. Sz.koly zawo<low.e Mi.n 1-
.ste!"stwa Oświaty 1 Wych~Wain'a 
przy1mą 10.3-0{ uczniów - w 
tym technika - laoo, zasadru­
cze szkoły za wo<lowe - 8.5<>4, a 
li.cea artystyczne i medyczne -
1.575 uczn iów. W liceach ogól­
no•ksztalcących przystąpi do 
nau.k.J. 33"20 mlo<lzieży, 

Kuratorium Okręgu Sz.kolne­
go m. Loozi :lnformu,Je, że SI\ 
miejsca w s1..1colach ponadpod­
stawowy.:h. Dziewczęta i chłop­
ców przyjmą jeszcze za5attn'­
cze szkoły włókiennicze, a tyl­
ko chłopców zasadnicze Szkuly 
Booowlane m· l 1 2, a ta~żc 
zasa.dnicze sz.k:oly bu.dowlane 
przyz.aldadowe O;la pracujących. 

Ażeby rozpocząć naukę w tY·~h 
szkoła.eh wysta.rezy tylko zło­

żyć odpowiednie dokumenty d<> 
sekretariatów .sl'Jkól. o przyje­
cie do l.iJceów ogóLnoksztalq­
cych mo·gą .się jeszcze u.b lega<! 
kandy<laci, którzy zdall egza­
min do Hceu.m, a nie z-0stali 
przyJE)Ci z powodu bra.:<u 
miej.se. Drugi termin egzam:­
nów do liceów ogólno!lrnztab:i­
cych ow.stal wyznaczony na 28 
i 29 sierpnia. Przystą.pić do nie 
go mogą uczniowie bez ocen 
dostateczmych na świa<lootwce 

ukończenia szkoły pod.stawowej. 
Dokla<lnyich informacji udziela­
ją dziaJy szkolnictwa zawo:J)­
wego l ogól!nokształcące·g0> KOS 
(Piotrk<>·Wska lOł). 

Na.to-m iast absolwenci liceów 
ogólnoksz;talcą.Cych, którym nie 
po wlo<llo s iE) na eguimm1e 
wstępnym na wyższe uczelnie. 
a chcą ko'lltynuować naukę. 
mogą jeszcze .skorzystać z W»·l­
n)llCh miejsc w dwuletnich po· 
licealnyich st ud Lach za \1;0<1owych 
dla niepraC'lljących w .różnych 

!>pecJalno5ciach. jak: geodezja. 
l>lLdownictwo ma5zyn, przędza!· 

* * 
Technikum Przemysłu Spo-

żywczego w Toruniu prowattzl 
jedyny w Polsce kierunek s:<k<>­
lenia w zakresie technologi! cu­
krownictwa, budowy maszyn 
cukrowniczych, budowy maszyn 
spożywczych oraz automatyki 
przemysłowej. 

Poza tym Technikum Przemy­
słu Spożywczego prowadzi dwu· 
stopniow? kierunek przetwór­
stwa zbożowego (dwa lata na­
uki w Zasadniczej Szkole Mły­

narskiej, .a następnie dwa i pól 
roku w technikum). 

Na wszystkich kierunkach są 

wolne miejsca dla chłopców. 

Dodatkowe egzaminy do tech­
nikum odbędą się w dniu 30 

sierpnia - początek o godz. 8. 
OboWiązuje egzamin wstępny z 
języka polskiego l matematyki. 
Nauka w technikum trwa 5 lat. 

Na dwustopniowy kierunek 
do Zasadniczej Szkoły Młynar­

skiej przyjmuje się kandydatów 
(tylko chłopców) bez egzaminu. 

Absolwenci otrzymują tytuł 

technika-technologa cukrownie· 

11111111111111111111111111111111111111 

Uwaqa, smakosze kiszonek! 

Dok~d po beczki? 
SezO'll. na kl6renle o.górków w 

oetnl. Zbii,ża się również okres 
kLs-zenia kapu.sty, W czym prlY­
rządzimY zapas na z1mę·1 W1~ .... „ 
g-0.s!olodyń kisi ogórki i kapu.;t;: 
w kamie.nnyich garnkach, a tycb 
w .s·klepach go.spo-da.rstwa lo­
mo•wego jest ciąg.te za malo. 
Jak nas zapewnia z.astępca Jy. 
rekto-ra MHD Art. Gosp. Dom •i­
wego. bE)dą w najblit..z V<-'1 
dniach w ,.Magd.zie". ale 11:~ 

pewno w niewystarczających 
ilości.ach. Hurt tłumaczy slq. 
te je.st to to war de!'.cytowy 
.. A!"g.ed 11 <iosta.rcz..ający kam!o11· 
kl <Io MHD n le mo-1e sprostać 

zrupotrzebowamiom. 

Smako.sze twierdr.i:ą, te na1-
.smacz.nieJ.sze są l najlepiej 
przechowu.Je s ię kl.szon)<i w 
drewnianych becz'kach, Okazuje 
się, u w Lodi:t łatwi.ej jest ku­
pić beczkę . niż kamionkę. N'ł. 
terenie m>asta isinieje 6 za.kia-

dów bednrurskich <Z!"zesz-0nych w 
Cechu Rzemiosł Budowla.nych, 
Drzewnych i Mlineralnych. MM­
na tam do•stać lub zamó•.v'ć 
l>e·czkę o d-owolnych rozmia­
rach. Tarn też dopa.sowują O· 

bręcze . Trzy .spośród za.kla1ów 
na.Leżą do SRZZ .. Drewljo" i 
wyk-0'11ują m. in. beczki zlecon~· 

przez żłoblci, przedszkola, szo:­
taie. Ró wnica: na.praiwiają pO(l· 
su te beczki. Wsz~"stk ie za kłady 
świadczą uislu,gl dla prywatnych 
klie ntów. Wystawiają równ-.d: 
swą produkcję na łódzkich tar­

,gowiskach. '.Obyt mało Jest jed­
nak beczu~ek o małych roz.ml.H­
ra.ch i tu pro6ba pod a<lresem 
produoeentów o takie porę.czne 
sztu,ki. Po.n leważ najwlęksu 

zapo-trzebO'WM!.le na. ten . arty­
kuJ. ro~ocznie się pod koni<!~ 
września, oczekujemy odpo­
wledllti.ej oteirty. 

(Waw.) 

twa, budowy maszyn - techni­
ka-mechanika lub technika-au­
tomatyka. 

Dla wszystkich chłopców 
przyjętych do technikum lub 
do zasadniczej szkoły jest za­
pewnione miejsce w Internacie. 

Kandydaci, którzy wraz z do­
kwnentami nadeślą zaświadc~e­
nie o zdaniu egzaminu w lD­
nym technikum zostaną 

przyjęci bez powtarzania egza­
minu. 

WAZNE TELEFON'I' 

Informacja telefonlcr.na 
Strat Pota.rna 08, 666-U, 
Pogotowie Ratunkow• 
Pogotowie MO 
Informacja kolejowa 
Informacja PKS 265-H, 

TEATRY 

IS 
HS·H o• 
07 

155-51 
Hl·tO 

JARACZA - i"Odz. 16 1oTręd11• 
wata". 

Pozostałe teat17 11leoąnne 

MUZEA 

SZTUKI ('Ul. WiE)Ckowek:lero Hl 
godz. 9-15. 

BISTORU RUCHU REWOLU­
CYJNEGO (ul. Gdańska IJ} 
go<lz. 9-18 - tylko dla grup 
zbio.rowych. 

HISTORII WLOKIENNICTW A 
(Piotrkowska 28i) go<l>z. 13-J 7. 

ARCHEOLOGICZNE 1 ETNO· 
GRAFICZNE (Pl. Woln~Cl lłl 
godz, 11-17. 

EWOLUCJONIZMU (Park S!en· 
kiewlcza) ni.eczvnne 

t.ODZKIE ZOO 

ezynne w gooz. 
czynna do i:odz. 

PALMIARNIA 
io<l7.. 10-17 

11-10 ~asa 
18) 

QZ;vn.n& w 

KIN A. 

BALTYK - „Wielka nad:r.lefa 
bialyeh" o<I lat 118 (USA) &od:t 
lO. m.3o. rn. 11.30. 20. 

LUTNIA - „Smierć Ipu" (rum ) 
od lat 16, god·z. 15.30, 17.45. z' 

POLONIA - „Ballada o Cal>le'u 
11ogue'u" od lat 16 (USA) g, 
10 12 30. 15. 17.30. 20; 

WISLA - „Pokusa" <XI lat 18 
(WI.) i:ooz. 10, 12.15, !UG, H. 
19.30. 

WLOKNIARZ - „Adalen 31" Od 
lat 16 (SZW.) godz. IO. 12.30, H 
17.30. oo. 

WOLNOSC - „Ballada o Ca­
ble'u Hogue'u" o<I lait :o 
(USA) gooi.. 10. 12.30, 16, 17 JO. 
20. 

ZACHĘTA - „Spacer w wiosen­
nym deszczu" od lat 16 (USA), 
godz. 10. 11.!.30, 15, lq.30. 20. 

TATRY-LETNIE - „Kłopoty z 
cnotą" od lat 18 (.ju.go;I.) 
god-z. 19.30. (!kino czynne ty•­
ko w clJnl po.god•ne). 

STYLOWE - LETNIE - .,Water­
loo" od lat 14 (radz.-wl.) g. 
19.45 (kino czynne tylko w 
dni po-godne). 

STYLOWY - „Metello'• od lat 
16 (wio.ski) godz. lS.~ 17 4,, 
zo. 

STUDIO - „Słoneczniki" C>d lat 
14 (fran~.-wl.) godz. 17.15. IS :iQ 

TATRY „Nleśmlertelnl Flill) 
Flap" od lat 11 CUSAJ e<>c! • 
10, 12, 14, l6. Pożegnaillie z fU-

onego. Wla.ściiwie tyi.ko ma.j ł li• 
st01pad nadal uwa ża.ne są za 
mieislqce „nies.zczęśLi.we", a w 
poz0ost<Uvch mieisiącaoeh mo-żli· 

wości u se W11'1'<>rzy.st!l'Wa•ne są 
d-0 ma!/csimum. W tobieglą sobo­
tę H4 pa.ry 1'<JZ]><>CZ<:lll noiwe ży. 
cie, a. w czcuje wakacji 1450. 
Roc.rnie w ZWi,qz<ki maUeńsJ,ie 
wst<wu~e 8500 l.oclzlan. 

P11Jn le tT°ad1/IC);'jnle na.jczę§c!ej 
prz111jmują nm..'IWisoko męża. Ok. 
15 proc. ~za. na.rwi:sik.o mę~a. 
do s,wojego, a. ty~ko w apora­
dyczmych WWJa.dJkach, k.<Jbiety 
pozosta.wlaJą na•z>tvl.ska. rodowe. 
Do %>U!Pełnej rzadik<>ści należą 
prZl/!Padlki nad'a.watnia. dzieciom 
naizwil.9ka. ma.tk.i, ch<Jc lad! k-OICielu 
rodzin.ny w wtaiwle z 1961 r. 
u.wzgiędnia taką motUwolt!. 

Ok. 120 łlubów rocznie zawłfl'o 

rają lod.z.iamJ/<i z cudzoziemcam( 
W bietąoeym r<>ku wzrosła Uoez­
l>G zaśLttb>n. z ob11'W4>telam~ 

mem~ - i.Siedmiu w blasilu 
złota" od lat 16 (wlo.sko-!ranc.) 
godz. Ul, 20. 

CZAJKA - „Nieśmiertelni Flip 
i Flap" od lat 11 (USA) godz. 
17; „Gdy mllośl! prr.em!ja•• 
(jLLg.) od lat 16, go<lz. 18. 

DKM - „Pokusa" (wt.) od lat 
18. godz. 16.30. 19 . 

l.DK - „Rejs" (poi.) od lat lf , 
godz. 15.3-0, 17.30, 19.30. 

GDYNIA. - „Noc mewy" od. lat 
118 (ja>p.) godz. 10, 1.2, lił, 18, 
18, 20. 

HALKA - "Cudowna. lampa 
Aladyna." od lat (tranc.) 

, gC>dz. 16; „Umrzeć z miJojci" 
O<I lat 16 (fra.nc.) iOdZ. 17.łS, 

' 20. 

l MAJA „Pingwin" oo lat 1ł 
(pol.) gC>dz. 16, 18, 2il. 

0

MLODA GWARDIA ~ „Kot w 
butach" od lat 7 (Jap.) go:IŁ. 
10. 11.45. 13.30; „Serce to sa­
motny myśliwy" od lat l8 
(USA) godz. ló.15. 17.30, 19.IS 

MUZA - „Winnetou I król naf· 
ty" od la.t 14 (ju.g .) godz. : 6; 
„Na samym dnie" od lat 16 
(NRF) godz. 18, 20. 

OKA - „Przejazdem w Moa. 
kwle" (ra<l:r..) od l.a.t H iOCl~ 
16, 17 .3'0. 20. 

POLESIE - „Oskarteni o z:a. 
bójstwo" (radz.) od lat H. 
go<lz. 17, 19. 

POPULARNE - „Podróż za Je­
den uśmiech" (ipol.) od lat 7. 
go<lz. 17; „Trzy kroki w ua­
leństwo" (wt) od lat 18, godz. 
18.45. 

PRZEDWIOSNIE - „Smak zem. 
sty" (•hLszp.) od lat. 16 iOd.i. 
l.Jł , 13.15, 15.30, 17.45, 20. 

PIONIER - „z dala od zrlel· 
ku" od lat 14 (a.n1n. ~r.. 
Ni.JO, 18.45. 

POKOJ - „Winnetou I Apana. 
e:oi" <>d la•t Il ("ju.11.-NRF) 
go<lz. 15.30. 17.45. 20. 

REKORD - „Hajducy kapitana 
Angela" od lat 14 (rum) %od' 
10, u, 14, 16; „Nlu do obron1'! 

NRD. Na,jwlęcej ślubnych par. 
w k.tórych ;oona ze stron po­
chodzi z za.yr11Jnic11, notują USC 
S ródnnie~cie I Po,es1e. 

Na. Balwtach, ja.k n11<s l!nfOf"· 
muje kLeroiw.nik USC, większo&d 
kobiet w tym roiku brała 'lub 
w„. wei<>nle. NaJtomilJJSt W S~ód­
midoiu królu·je w s.troj<J.ch no• 
woczes-ność. Jeśli biel, t<> s.pod­
>ni<?, swk:.nie kolorowe, cUwgie ' 
k.ró~kle, · a.le zaws.ze elega:nckw. 

W tym roku Łódzkie T<l'l.Mo 
a"Z1'1SitWo M<U?l,<CZM Vm. Karola. 
SZ11'7na.nowis.kieg<> wy~ilo Z O• 
fertq, 811cieroiwo,ną do USC. Na 
z<i.mówieni~ mlcdych pa;r :1-
spol11 fnlUiZ'l/ICZ'ne mogą uświet­
BiaC prze.bieg WJ'O>CZY<Stolci, Lnl : 
l:ja.ty.wa otekaiwa, n!estet11, nfikt 
z ntej ootychczaJS nie •korz11-
stal. Kierownicy USC twierdrzq, 
że PM1/CZ1/<ną tego 3est ZO!/lt WJI· 
gÓTOCUXJ.'lla. O\Pta.ła.. (W a.w.) 

od lat 18 (~.) god:r;. 18, 20 
ROMA. - „Mały zbleJ" od lat 

11 (-radz.-ja.p.) fO<l.z. 10, 12. L5 , 
H.30; „Kowboju do dzieła" Od 
lat 18 (anf.) 110<1.z. 17, 19.~. 

SOJUSZ „Byłam głupl2' 
dziewczyną" od laot H (Wei ) 
godz. 17, 19. 

STOKI - „Człowiek orkle8tr&" 
0<1 lat lł (franc.) i:ooz. li, lł. 
2.G. 

SWIT - „Nowe pr:eyi:ody nie­
uchwytnych" od lat lJ (rad1.) 
,(odi:. 10, 14, lł, 16, li, io. 

DYZUBY ,&PrES 

I.ima.nowskiego 1.,. NllJNI~­
cza ł2, Piotrkowska i25. T.ii.­
t<>mlerska 146, DąbroW6iklellO 831 

Obr. Sta.11.ngra<liu U, 

DY2URY SZPITALI 

l:r.pltal Im. e. Woli - ._. 
slewnlck.a Sł/31 - ~nioa Ba­
lu.ty ora.z :r. dz:leLnlcy Sród.ml•­
ścle. p()l"a<l.nia „K'', 111. No;v°"" 
ltl eo. 

S:r.pltal Im. a. aorda.na -
Prey rodn loza 1/1 dzi.lnl4s 
Wldl.'CW. 

Szpltal Im. Madurowicu -
Fornalskiej a7 - dzielnJ,ca P~ 
l~!e <>rai :r. c1i:LeLn 101 Sródm !.e­

ścte. poraAlnt.a "K'\ Ili. J.O Lu­
tego 719. 

Instytut Polotnic&wa I Glne• 
koiogll - ul. M. Curie-Skło­
dowskiej IS - d.~elnlca Gói-n.a 
oru z dziel.nicy $ród.mieści-. 
poradn!.a "K". ul. Kopcirukl6-
fo 32. 

Chtrurgta ogól.na - Szi>\~\1 
lm. Barlickiego (iKopclńskleio 
l2). 

Chirurgia urazowa - Szpi;al 
WAM (Żeromskiego 113) 

La.ryngolog1a S7.1>ltal łlll. 
Barllcki<>!lo (K<><PCLń.skiego 22) 

Oku.li.styka SzpaaJ uu, 
Jonschera (Milionowa 14). 

Chl.rurg!a I la.ryng<>logi.a d-c.-
CiE)Ca Instytut Pedlatr.li 
(Spo,ma 36/50) 

Chlru.rgta szci.ęko·wo-twarzowa 
- Szpital im. Barlic.kiero GKoo­
ciń skiego 22) 

Toksykologia - . J:n&tytut M~ 
dycyny Pracy (Teresy 8) 

NOCNA POMOC LEKĄRSltA. 

Nocna pomoc lekarska Stacji 
Pogotowia Ratunkowego prą 
ul, Sienkiewicza 131, tel. 666·611'.. 

Ogótnomdejsk1 TeJeforue:ziny 
Pu•nkt In.fo-rmacyjny dootyeząey 
pracy plaoowek slutby zdrowi& 
telef0on 61.:1-19 . ceynny Jest w 
go.dz. od l do 2.1, oiprćo:r. Dte• 
d.Uel i świąt. 

li DZIENNIK ŁODZKI nr 200 (7481) 



!"••••••••n•·--·----·-----=---11111•=--···-·-==~- TELEWIZOR ;,Ortem" 
WYROBY WIKLINIARSKIE 

ZAWSZE MODNE I PRAKTYCZNE 

zapraszamy do sklepu przy 

UL. GDANSKl'EJ NR 12. 
O F E R U J E M Y: 

STOLIKI, BUJAKI DZIECIĘCE,• FOTELIKI, LOŻECZKA 

ŻYRANDOLE, TACE, MATY SLOMIANE, SERWETKI 

DEJ(ORACYJNE i SZEROKI ASORTYMENT KOSZYCZKOW 

DAMSKICH. 

P O L E C A M Y T A K Ż E 
OBRUSY I SERWETKI LNIANE, 

a także chodniki i dywany z rafii. 

Wyroby z wikliny są również w sprzedaży w pawilonach 

handlowych MHD Art. Chemicznymi i. Gospodarstwa Do­

mowego. - „DĄBROWKA" - ul. Dąbrowskiego 50 

- „JAGNA" - ul. Lanowa 85 

- „MAGD,A" ul. Piotrkowska 32. 

typ Szta.r, 2:3 cale 
sprwdam. Tel. H0-66. 

11~03->g 

TELEWIZOR kolorawy 
,,.Rubin" okazyjnie sprz~· 
dam. Tel. 297-96. 1127-g 

POJAZDY 
„FIATA 12'51P "wylosowa­
nego . w PKO - sprze­
da.m. Staffa 3 m. '1.7 (Dą­
browa) godiz. 113-20. 

LU64-.g 

MOTOCYKL „MZ 
Sport - 200", p1-zebieg 
5500 sprzedam. 
Lęczycka 22 b m. 3 g<Jdz. 
17-19. 113ll··g 

„SYRENĘ-103" sprzedam. 
Wa~ien.na. 6. Oglądać po 
14, 11282-g 

„SYRENĘ-104", ;roJc 19il3 
- sprzedam. Tel. &45-52, 
po godz. 111. 1128hg 

„SYRENĘ-105" .sprzedam. 
F.ra.ne iszk.ań1ska 67 a m . 
8, godz. 16-20. 1.1279•.g 

„MOSKWICZA-412" wy­
loso·waneg<>, w PKO 
sprzedam. Odlbiór w MQ· 
tozb;-de. Oferty ,.1U77", 
Prasa, Piotrkow.ska 96. 

„BMW-1800" strun ba.rdzo 
do,bry i „wa.rszawę - M 
ZO", sta;n d0<bry - sprze­
dam. Lódź, Malaciww-
skiegQ 62, 11256-g 

„ZASTAVĘ" sprzedam. 
RQ·k l!lS5, przebieg 
65.000, Dzwonić 661-·27, po 
godz. lli. 112H-g 

LOKALE 
POSZUKUJĘ kawalerkl, 
M-2 l\llb równorzęcLne na 
okres 2-3 lat. Tel. 226-46. 

1.1287-.g 
111111111111111111 Ul I I I I I I I I I li I I I li I I I I I I I li I I I I I I I I I I I I I I I I I I I I I I I li Ili I I I I I Ili llU I =:, ;;. l\1LODE rodzeństwo pn-= ŁÓDZKI KOMBINAT BUDOWY DOMÓW : cujące i uczące się PO-
• - szuku,je poJrn•ju su.blak~-

5 PRZYJMIE NATYCHMIAST = twskiego z nied<.rępUJą-

=
- : c;,n wejściem. Oferty 

do pracy na rozpoczynanych budowach - .. ia:w9
". Prasa., Pi-0tr-5 =· k_·~owi~s~k_a~96_·~~~~~~ 

§ os. Retkinia i w Fabryce Domów robotników E ~~!,?; .zna. k~i;_n~~ier1~ 
5 W zawodach: ~ ~t;;~o~sk;.13~~:· Prasa. 

= : POSZUKUJĘ pokoju z 
: .A malarzy A instruktorów nauki : niekrępuJąeym wejściem. 

§ A tynkarzy J.. :::r~~:rów żurawi : ~f;[;.iowsk~~~:·· Prasa, 

=: .A murarzy w1·ez·owych 80 Tm :_ POKOJU posZ'UkuJę Z3-

„ A montażystów A maszynistów na dźwig _ raz. Oferty „1.1.276". Pro-E J.. b'etoniarzy „Kraz" _ sa, Piot.rtkowska 96. 

e J.. lastrykarzy A Operat-OrÓW Sprzętu : ~~~~\Vie m::c,~~'~f;{~i 

:
„_ A posadzkarzy średniego : k · '· j bl 

• A montero·w maszyn _: posZ'U UJe po,..o u su o--. katorskiego na 2 lata. 
: A stolarzy budowlanych : Tel. 332-64, godz. 16-20. S .A cieśli .A spawaczy : 11272-g 

5 .A blacharzy .A kmonterów hydraulików : :!~~!· ~o~aj~uJ~~~lo~~~ 
: J.. dekarzy .A opaczy _ u „ 
• .A izolatorów E: tol"Skiego. Oferty ,.112:>ł", 
5 .A szklarzy A elektromonterów _ Prasa Photrkowska 96. 
• .A robotników A • t • 1 k t : POSZUKUJĘ pokoju z 
: -. masrzyms ow o omo yw :i n iek.rępuaącym wejściem. 

§ .A =~::::~~eh .... ~~~~!:iaczy wagonów §_- gf~[Z'Qv.'s.k~ 2~r P.rasa, 

= .A robotników .A manewrowych BEZDZIETNE ma.tżeń-

~
• .A ładowaczy ·=: stw<> człoruowie 

niewykwalifikowanych spóldzLelni pos.z.wku.je po-
: koju na rok. Płatne z 

e o r a z - komendanta straży przemysłowej - wartow• : góry za pól roku.. D:r:wo-
• nić 265...fil„ 392-22 godz. 

ników - dozorców mienia ·- portierów. : 8-14. 11245-g 

5 WARUNKI PRACY I PLACY DO OMÓWIENIA. MIBSZKANIE wła.sM-ś-
: • ciowe - ~upię. Ofer:y 
C Kombinat dysponuje wolnymi miejscami w nowoczesnym : „.11253", Prasa, Piotrkow-. 5 hotelu robotniczym, przy którym czynna jest stalówka wy- :l ska 96. 

§ dająca całodzienne posiłki po cenach ulgowych. § ROŻNE 
: Dla fachowców możliwość uzyskania zameldowania na : POMOC do 2 o,sób i 4-

§ ~Po~{s~b~ay~ 'fer~i~~~.oraz mieszkania spółdzielczego w przy- §: ~e~:;~na. a~:rk~43_f8i~nie 
• Ll310-g 
5 Zgłoszenia przyjmuje: dział zatrudnienia i plac LKBD 
5 w Lodzi, ul. Nowo-Teresy 1. : 
§ Dojazd tramwajami linii: 5, 24, 25, 26 i 44 - przystanek : 

PRZYJMĘ pracę na 112 
etatu. Pooia<lam prawo 
jazdy samochodowe. Tel. 

przy ul. Aleksandrowskiej róg ul. Grabieniec oraz autobu- : 
5 sem 76 - przystanek krańcowy. 7082-k 

39-3-35. , 11263-g 

CZELADNIK k,rawieeki 

lJlllllllllllllllllllllillllllllllllllllllłUlllllllWIUUUllUllJlllllllJllllJlllj'j (.ko·nfekeja) - po·trze·bny. 
Tel. 2~4-37. 11262-g 

r.„.„.„.;~~~~~;~i~~~~„„.„„„ 

o powierzchni 400 m2 

OGŁOSZENIA 
DROBNE 

KUPNO 
SPRZEDAŻ 

POTRZEBNY' kuśnie,-z 
lub kuśnierka. Wrocła'ł.' 1 
tel. 300-00, Jan ża,bicki. 

7047/k 
~~-~-----
ZGINĄ L pies kundel 
brązowy - podpa.!a.ny. w 
trak.cie leczenia. Odpro­
wadzić za v.tynagro<l.le­
niem. Pię.k.na. 8 m. l. 

112!6-g 

do celów przemysłowych 
(Wzorcownia ZTP Pr. komórka 

metrologiczna) • RADIO saanoehodowe DNIA 18. VIII. "Lgu.blono 
kupię. 633-44. 11261~g teczJkę z doku.mentaml. 

poszukują 

na terenie m. Łodzi 
ZPO „POLBOY" w ŁODZI, 

ul. WOLCZANSKA nr 50. 
Warunki do omówienia, 

tel. 397-65. 6957-k 

••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 

------- książeetką czeko·wą ORS 
WIELKĄ Encyklo·pe<l:ę nr 13•21!0 nr czeków FFO 
PO'Wszechną z o'klad.ka- 781M5. Ucz.ciwego z;na­
mi, stan znakomity --:/ lazcę proszę o zwro·.t za 
sp"zedam. Cena 4.200. wyna.grodz,en.iem ',~od 
Tel. &88-łł, pokój 2.'l8. adresem: Lódź. Retkiń-

11307-.g ska 18/:>.2 m. 114. 11120.1-g 

PRACOWNICY POSZUKIWANI 
ROBOTNIKOW transpo.rtu wewnętrznego oraz go. 
spodarczych zatrudni Lódzka. Drukarnia Akcyden­
sowa, ul, A. Struga 63. Zgłoszenia przyjmuje 
dz1aJ: kadr i szkolenia ruiwodowe~o w godz. 8-15 . 

ZAPISY 
ABSOLWENCI KLAS OSMYCH 

SZKOL PODSTAWOWYCH, 

którzy pragną zdobyć atrakcyjny 

zawód 

ŚLUSARZA, TOKARZA 
LUB FREZERA 

mogą ubiegać się o przyjęcie do 

FABRYKI CZĘŚCI DO MASZYN 

WLOKIENNICZYCH I ODLEWNI 

METALI „BZURA" W ZGIERZU, 

Zgierz, ul. Dąbrowskiego 15/17. 

Nauka w Zasadniczej Szkole Zawo­
dowej trwa 3 lata. Uczniowie zatrud­
nieni w naszym zakładzie otrzymują 
wynagrodzenie zgodnie z obowiązują­
cymi przepisami. Po ukończeniu szko­
ły absolwenci są zwolnieni z odby­
wania wstępnego stażu pracy. 

O przyjęcie mogą ubiegać się ucz­
niowie, którzy zamieszkują na stałe 
lub na stancji w Zgierzu lub z okolic 
z dojazdem do Zgierza. Zakład nie 
posiada internatu. Podania przyjmuje 
dział kadr i szkolenia zawodowego co­
dziennie w godzinach 7.30 - 15.30. 

7042-k !"' ___ ,, ______ ,_; 

KONSERWATOROW do obsługi urządzeń chlodn!­
czych zatrudni zaraz Lódzkie Przedsiębiorstwo O­
brotu Surowcami Włókienniczymi I Skórzanymi 
w Lodzi„ ul. Pojezierska 90 a. Zgłoszenia przyjmu­
je i informacji udziela inspektorat kadr 1 szkole­
nia zawodowego w godz. 8-15. 6746/k 

MISTRZA do galwanizerni, ekonomistę z wykszt. 
wyższym 1 praktyką do działu planowania eko­
nomicznego, kierowników magazynów ze znajomo­
ścią branży elektrotechnicr.nej, maszynistów z u­
prawnieniami do obslugl lokomotyw spalinowych 
pow. 150 KM, operatorów dtwigu, spawaczy eiek­
trycz,nych, ślusarzy, monterów elektroników, sprzą­
taczki biurowe, mechanika samochodowego z u­
prawnieniami spawacza oraz robotników niewy­
kwalifikowanych zatrudni FT i AT „ELTA" w Lo­
dzi, uJ. Aleksandrowska 67/93. Zgłoszenia przyj­
muje dział przygotowania kadr. 6835/k 

Zakład Sieci Cieplnej w Lodil.I.. Al. Kościuszkl 
59161 zatrudni: 
inżyniera mechanika o specji!Jlności cieplne ma-

szyny prreplywowe lub o.~rzewnictwo na 
stanowisko kierownika pracowni cieplno. 

~''''''"'''''''''''''''''"'~''''"''''''''"''"W ~ ZASADNICZE SZKOLY ~ 
~ BUDOWLANE DLA PRACUJĄCYCH ~ 
~ Lódzkiego Zjednoczenia Budownictwa ~ 
~ w Lodzi ~ 
~ przyjmują zapisy uczniów na ~ 
~ ROK SZKOLNY 1972 - 1973. ~ 
~ ZSB NR l Lódź ul. Przędzalniana 66 ~ 
~ przyjmuje "zapisy na kierunki: 0 
~ BUDOWLANE (•2-letnie) ~ 
2 - betoniarz-zbrojarz (15 - 17 lat) ~ 

~ - posadzkarz (17 lat) ~ 
~ - sztukator-malarz (15 - 1'7 lat) ~ 
~ ZSB NR 2, Lódź, ul. Siemlradzkiego 4/8 ~ 
~ przyjmuje zaplsy na kierunki: ~ 
~ BUDOWLANE (2-letinie) ~ 
r. - murarz (15 - 16 lat) ~ 
~ - cieśla (15 - 16 lat) ~ 
~ - monter ·konstrukcji :telbetowych ~ 

~ (17 lat) ~~ ~ - monter lnstalacji wentylacyjno klima-
~ tyzacyjnych (15 do 16 lat) ~ 

~ MECHANICZNE (3-letnie) ~~ 
2 - mechanik maszyn budowlanych (15 lat) ~ 
~ - elektromonter (15 lat) 0 
~ - stolarz (15 lat) ~ 
~2~ WARUNKI PRZYJĘCIA: podanie wraz z !~ 
~ życiorysem. świadectwo ukończenia szkoły ~ 
/!I podstawowej, zaświa.dczenie o stanie ma-
~ jątlroWym rodziców, 4 fotografJ.e, karta ~ 
~ zdrowia, świadectwo urodzenła z adnotacją ~ 
~ o tymczasowym wymeldowaniu ze stałego ~ 
~ miejsca zamieszkania. 0 
~ UCZNIOWIE ZAMIEJSCOWI MOGĄ UBIE- 0 
~ GAC SIĘ O MIEJSCE W INTERNACIE. ~ 
~ Miesięcme wynagrodrenie za pracę w cza· ~ 
r. sie nauki wyn<><;i od 250 do 800 złotych. 0 
~ W ostatniej klasie uczniowie dobrze uczą_ ~~~ 
~ cy się otrzymują premie pieniężne. ~ 

~ DLA MLODZIEŻY NIEZAMOŻNEJ ~ 
~ - ZAPOMOGI BEZZWROTNE. 
~ Uc,z;niowie otrzymują bezpłatnie na okres ~ 
~~ nauki, mundurki szkloJne i płaszcze. ~~ 
r. Po ukończeniu szkoły absolwenci mają za-

gwarantowaną pracę w swoim zawodzie 
~ I prawo dalszej nauki w technikum LZB, ~ 
r. ul. Siemira.dzk.lego 4/8. ~ 

~ PODANIA O PRZYJĘCIE SKLADAC ~ 
0 W SEKRETARIACIE SZKOLY. 0 
~ 6527-k ~ 

~"'~"''"''''~'"'''"''''''''''''"'~''"'~ ~ .... ~ 

PRZETARGI 

hydraulicznej, 
inżyniera mechanika o speejalności cieplne ma- Lód.zkie Zakłady Rem-0ntowo - Montażowe PL 

szyny przepływowe lub urządzenia sani- Lódź, ul. Limanowskiego 87 ogłaszają 
tarne (ogrzewn ictwo) na stadlowisko star-

przetarg 
szego inżyniera d.s. wdrażania, nieograniczony na sprzedaż samochodu osobowego 

inżyniera mechanika o specjalności urządzeni~ marki FSO „Warszawa", typ 223, nr rej. I0-6808, 
ogrzewnicze, wentylacja na stanowisko nr podwozia T06-0367, nr silnika T06-0227, rok 
stai·szego inżyniera w pracownd cieplno-hv-draullcznej. produkcji 1959, zużycie 50 proc., cena wywoławcza 

magistra inżyniera lub inżyniera budownictwa 60.000 .zł. Przetarg odbędzie się w dniu 7 wri.eś-
Iądowego, pożądane uprawniPnia budo- nia 1972 roku w siedzibie naszego przedsiębior-
wlane, 

trze<:h spawaczy z uprawnieniami do 91*Wan.ta stwa, gdzie w.w. pojazd można oglądać w godz. 
gazowego i elektrycznego 8 - 15. Warunkiem przyję,ia <Io przetargu 

Wa.runki p.racy i płacy do omOwienia w dziale jest wpłacenie w kasie nas.zegQ zakładu wadium 
kadr od godz. 7.3o do 15.30. 7073-k w wysokości 10 proc. ceny wywoławczej pojazdu, 
KIEROWNIKA stacji obsługi samochodów, monte-1 najpóźniej w przedd·zień przetargu. Zastrzegamy 
row samoche>do~vych, lakiern tków oraz technika sobie prawo wyboru oferenta oraz odstąpienia 
na stanowisko ll!1spektora bhp zatrudni Brzeziń- . • \. 
sltle .Przedsiębiorstwo Przemysłu Terenowego w od przetargu bez podama pi·zyczyn. 70o9-k 
Brzoomach, ul. K. Marksa 9. Wa.runkJ pracy 
i płacy do omówienia na miejscu w godz. 8-15. 

7052-k 
ELEKTRYKOW, dekarzy, ślusarzy - spawaczy 
elektrycznych, malarza - szklarza, hydraulików 
i robotników niewykwalihkowanych zatrudni za­
raz Sa.mo<l:z.lelny Oddział Wykonawstwa Inwesty. 
cji przy Kombinacie „Ponar - Jotes" w l . .<ll:ID:l 
ul. Wólczańska 178. Warunki płacy i pracy d~ 
omówienia w dziale zatrudnlenJa SOWI w gQdz. 
7 .30 - 15, 70541.k 
-~~----------~ 
TOKARZY, formierzy, modelarzy, portierów na 
cały i na pól etatu, sprzątaczil<ii, robotników nie­
wykwalifikowanych do odlewni, prac podwórzo 
wych. i s.za.bni o.raz tiransportu wewnętrznego za_:" 
trud.mą natychmiast Zakłady Mechanicz.ne im. 
J. Strzelczyka w Lodzi i w Pabianicach. Zgloszr­
nia przyjmują dz,ialy osobowe przy ul. Wólczal'l-
skiej 178, Papierniczej 7 (Zar.zew), i żukQwa 3 
(Pabianice). 7062-1< 

PRACOWNIKOW na stanowis·kach ki-erowników 
sal restauracji i kawiarni oraz kelnerów zatrud­
ni H<>tel „Orbis - Grand" w Lodz.i, ul. Piotr­
kowska 72. tel. 399-20. w. 286 (wejście od ul. 
Traugutta 1). Od kan<lydatow wymagana jest 
znajomość języków obcych. Zgłoszenia ·przyjmuje 
dzial ekonomiczny w godz. 7.30 - 15.30. 7067..Jr 

- ---
Miejski Zarrząd Budynków Mieszkalnych Lódź--:: 
Sródmieście. ul. Buczka 6 zatrudni zaraz w za­
kladz.ie remontowym pracowników wykwalifiko_ 
wa:nych w następujących zawodach: malarzy, mu­
rarzy, dekarzy - blacharzy, stolarzy, cieśli zdu­
nów oraz rabotników budowlanych. wa,runki pła­
cy wg ukla<lu zbiorowego pracy w ako,rdzie lub 
dniówce. Stawki godzinowe w zależności od po­
siadanych kwalfikacji i stażu pracy. Premia w 
wysokości do 20 proc. Zg!oszen.ia przyjmuje dz.iał 
organizacji kadr i sz.kol~ia, I p. pokój 19. 

·"" _____ ,_,,_, ____ """' 
PRZEPISYWANIE I POWIELANIE 

na maszynach biurowych 

wykonuje 
dla przedsiębiorstw i osób prywatnych 

SPOLDZIELNIA INWALIDO W 
im. Hanki Sawickiej w Lodzi. 

Czytelne rękopisy i inne materiały sta­
nowiące podstawę do wykonania usłu­
gi przyjmuje Zakład Usług Biurowych, 
ul. Sienkiewicza 37, tel. 379-87. 4750-k 

'9'""-""-~-"'~"'.'.'----~"'---~· 

LZl\IB „ZREMB" ogłaszają przetarg nieograniczo­
ny na sprzedaż. materiałów pochodzących z roz­
biórki 2 swklarni znajdujących się w posesji przy 
ul. Traktorowej 172. W przetargu mogą brać 
udział przedsiębiorstwa państwowe, spóld?.ielcze 
oraz osoby fizyczne. Nabywający materiały roi.­
bierze budynki we własnym zakresie w terminie 
<>kreślonym przez LZMB .,ZREMB". Oferty wraz 
z warunkami przetargu wg określonego wwru na­
leży składać w zalakowanych kopertach w sie­
d?.ibie dyrekcji LZMB „ZREMB" przy ul. Kiliń . 
sk:ego 81 eto dnia 5 września 1972 roku. Otwarcie 
kopert nastąpi dnia 6 września 1972 roku o godz. 
9. Zakłady Mechanizacji Budownictwa „ZREMB" 
zastrzegaja sobie prawo wyboru oferenta lub 
odstąpienia od przetargu bez podania przyczyn. 
Szcz.egó!<:>wych informacji dotv~zących przetargu 
udz;eia dzia! inwestycji LZMB - „ZREMB", ul. 
Kilińskiego nr 81 w godz. 8 - IO. 7022-k 

eeeeee~eeeeeeeeeeeee 

UŻYWANE 
KUCHNIE GAZOWE 

4-PALNIKOWE 
Z PIEKARNIKAMI 

(produkcji Wronkowskiej Fabryki 

Wyrobów Blaszanych) 

przystosowane dQ spalania gazu miej­

skiego i kokS-Owniczego 

szt. 89, wartość 1 szt. 300 złotych 

o f e u j q 

przedsiębiorstwom państwowym 

i spółdzielczym 

ŁÓDZKIE OKRĘGOWE 
ZAKŁADY GAZOWNICTWA. 
Bliższych informacji udziela Wydział 

Przystosowania Urządzeń Gazowych 

do Poboru Gazu Ziemnego w Lodzi., 

ul. Targowa 18, tel. 300-26. 7065-k 

~QQQQQ~~~. 

J>ZIENNIK ŁODZKI nr 200 ci4s1) 5 



". 

; 

MEDYCZIE ABC I 
snu; Mogą ene nawet nie budził! ~p!ąeegoj teez 
pobudzają mozg do czuwania 1 w rezultacie sen 
zamienia się w stan drzemania. Podobnie działa 

. niewygodne posłanie, zbyt ciepłe lub zbyt lekkie '--------·--------------..1 przykrycie, duszne, źle przewietrzone pomieszcze-

Sen jest jednym z podstawowych; fizjologicz­
nych stanów organizmu. Prawidłowe funk­
cjonowanie wszystkich narządów iest nie­
możliwe bez odpoczynku, wydalenia zbęd-

nie, przepełniony żołądek lub też uczucie głodu. 

niekorzystne bodźce psychiczne działające przed 
zaśnięciem - jak ból, gniew, zbyt emocjonujący 
film lub książka. 

Dzk~Radie.tTelewhjł 
hych_ produktów przemiany materii, reeeneracjl 
komorek. Sen zapewnia właśnie ten poi:!stawowy 
okres rekreacji. 

Nie znaczy to oczywiście, że w czasie snu usta­
ją wszelkie funkcje organizmu. Następuje tylko 
wyraźne zwolnienie Ich tempa. Obniża się tempe­
ratura ciała, rozluźniają się mięśnie, zwalnia się 
akcja serca i rytm oddechu, jak również czyn­
ność wydzielnicza gruczołów dokrewnych. Jedno­
cześnie następuje szybka odnowa komórkowa. 

Zapotrzebowanie na sen jest 'bardzo zróżnico­
wane. Zmienia się ono wraz z wiekiem. Niemo­
wlęta np. sypiają około 20 godzin na dobe, dzieci 
w wieku 7 lat - około 10-12 godzin na dobę, lu­
dzie dorośli od 7 do 10 godzin, natomiast star­
szym osobom wystarcza tylko 5-6 godzin snu. 
Kobiety potrzebują na ogól więcej snu aniżeli 
mężczyźni. Skuteczny sen nie może być jednak 
„na raty". Fizjologiczny sen sklada się z różnych, 

kolejno po sobie następujących faz o niejedna-

Osobna sprawa to zaburzenia snu u osób prze­
męczonych, ze stressami, z objawami nerwicy. 
Mogą one polegać na trudności w zasypianiu at 
do całkowitej bezsenności, płytkim śnie i częstym 

budzeniu się w ciągu nocy, krótkim śnie i nlP­
możnoścl ponownego zaśnięcia lub wreszcie wspo­
mnianej już narkolepsji. Niedobór snu jest kfllej­
nym stressem, powoduje on zmęczenie i rozdra7-
nienie w ciągu dnia oraz lęk przed bezsenną no­
cą. Taki stan wymaga leczenia. 

RECEPTA NA DROBRY SEN 

Nie wolno natomiast samemu aplikować sobie 
znanych powszechnie środków nasennych. Leki I 
te rożnią się w sposobie działania - Je<lne np. 
ułatwiają zasypianie. inne natomiast przedlużaia 

sen. Wszystkie jednak nie zostają wydalone od 
razu z organl~mu - stąd ich działanie przędlu­

ża się jeszcze na godziny ranne. Muszą pamiętać 

Dobry sen~ Io zdrowie 
kowej wartości dla wypoczynku. Sen jeŚt naJ• 
wartościowszy mniej więcej w godzinę po zaśnię­
ciu, musi być jednak zachowany pełny cykl 
wszystkich faz snu. 

W DZIE:rq - CZY W NOCY, 
ALE REGULARNIE 

Ilość snu, a także jego pora w czasie doby; za­
leżna jest w znacznej mierze od trybu pracy, a 
także od indywidualnych cech każdego z nas. 
Najlepiej jeżeli wytworzy się stały rytm pracy. 
odpoczynku i snu w ciągu doby, co można osią­

gnąć przez stal" kładzenie się spać o tej samej 
porze. Np. osoby pracujące na nocną zmianę 

znakomicie wysypiają się w ciągu dnia, jednak 
pod warunkiem zachowania stałych pór snu. Du­
że znaczenie ma także krótka popołudniowa 

drzemka - zwłaszcza dla intensywnie pracują­

cych umysłowo. Ułatwia ona szybką regenerację 

si! do dalszej pracy. 

Zaburzenia dotyczące całego organizmu lub tyl­
ko jego części, odbijają się na śnie. Szczegól1'ie 
wrażliwy jest tu centralny układ nerwowy. Nic 
więc dziwnego, że do typowych schorzeń cywili­
zacji należą zaburzenia snu dotyczące zarówno 
bezsenności, jak i nadmiernej senności, tzw. nar­
kolepsji. 

PRZYCZYNY NIESPOKOJl\ YCH NOCY 

O Istocie samego snu wiemy stosunkowo nie­
\viele. Wiadomo natomiast, co powoduje zaburzP­
n!ą prawidłowego rytmu pracy i odpoczynku, co 
obniża wartość snu oraz jak powinien wygladac'\ 
sen prawidłowy, Silne bodźce zewnętrzne, dopły­

wające do centralnego uJi.,adu nerwowego - np. 
:jasne gw1at!o; hałas - wyraźnie obniżają wartość 

o tym przede wszystkim osoby; których praca 
wymaga szczególnie uwagi i szybkiego refleksu. 
wszyscy kierowcy pojazdów mechanicznych. 
Ważna jest także dawka leku, której nie wolno 

samemu zwiększać. Przy dłuższym stosowaniu le­
ków nasennych następuje przyzwyczajenie orga­
nizmu i początkowa dawka okazuje się nie wy­
starczająca. Decyzję w sprawiP zwiększenia daw­
ki lub zmianę leku może podjąć tylko lekarz. 
Istnieją także zdecydowane przeciwwskazania do 
stosowania środków nasennych. np. niektóre scho­
rzenia nerek. 

A więc przekonanie, że wszystko jedno co, by­
le tylko spać - jest z gruntu niesłuszne. z po­
wszechnie znanych przepisów na dobry sen - to 
przede wszystkim zastanowić 6ię nad przyczy­
ną zaburzeń snu, wyeliminować czynniki zakłó­

cające sen, a dopiero jeżeli to nie przynosi po­
prawy - szukać pomocy lekarza. 

Ciepła, lecz nie gorąca kąpiel, daje uczucie roz­
luźnienia mięśni i senność, można także nie wy­
cierać się zbyt dokładnie I wejść do cieplej po­
ścieli, co także sprawia wrażenie znużenia i sen­
ności. Sprawa rodzaju postania i przykrycia jest 
bardzo indywidualna - i lepsza jest tu wszelka 
dowolność, niż kanony higienicznego miejsca do 
snu. Ważne jest natomiast, by pokój był dostatecznie 
przewietrzony, mia! łagodne oświetlenie i przy­
tulne wnętrze - sprawia on wtedy wrażenie bez­
pieczeństwa I spokoju, co znacznie ułatwia zasy­
pianie. 

Dobrze działa także szklanka ziołowej herbaty 
lub ciepłego mleka, spacer na świeżym powietrzu, 
niektórzy zalecają specjalne rozluźniające ćwicze­

nia yoga. Natomiast środek chemiczny powinien 
zajmować ostatnie miejsce na liście dobrych spo­
sobów na sen. 

Dr DANUTA BOBROWSKA 

SRODA, 23. vm. 1972 roku 

PROGRAM I 

11.20 Wakacje z muzyką. 11.45 
Publicystyka międzynarodowa. 
12.05 Z kraju i ze świat11. 12.25 
Sląskie ork. dęte. 12.45 Rolniczy 
kwadrans. 13.00 Kompozytorskie 
recitale - z. Konieczny. 13.20 
Ka.żą mi s!ę i>enić„. - mel. lud. 

13.40 Więcej, lepiej taniej. 14.00 
Kalejdoskop kulturalny. 14.20 
Muzyka operowa w wyk. arty­
stów rumuńskich. 15.00 Wiad. 
15.05 Radioferie na szlaku let­
niej przygody. 16.00 Wiad. 16.05 
Alfa i Omega. 16.30 Popołudnie 
z młodością. 18.50 Muzyka i Ak­
tualności. 19.15 Kupić nie kupić 
- posłuchać warto. 19.30 Kon­
cert chopinowski - z nagrań 
Dln u L!pattiego. 20.00 DziennLk. 

20.30 Sopot - XII Międzynarodo­
wy Festiwal ·Piosenki - Dzień 

Międzynarodowy. (w przerwie 
koncertu - kronika sportowa.). 
23.00 Dziennik. 23.10 Korespon­
dencja z zagranicy, 24.00 Wiad. 

PROGRAM Il 

10.26 Roz,maltoścl literacko-
-muzyczne. 11.1.!<i z mu.zyk i kla­
sy·cznej. 12.05 z kraou i ze świ a­
ta„ 12.25 Z dawnej mu:<yk.i po-1-
skiej. 12 45 (IL) Re'portaż. 13.00 
(IL) „So·pockie lata" - koncert. 
13.40 .. życie 1 o<pin!e Zacharia ­
sza Lichtera" - tra.gm. książki. 
14.00 Wiadwnośc1. 1'4.05 Stu.dio 
Wcza.sorwe .. Rozimov.ry na 
sz;czycie". d'5.00 Gra. Anl!ta Py­
rzako"'ska. - stażystka PWSM 
w W-wie. 15.~0 Wirtuozi trąbki 
i gitary. 15.40 Muizyka chóralna 
XX wieku.. 16.00 Wia•d.. Hi.05 z 
na.jnowcszy.ch na.grań - Rumu­
nia. L6 20 Tran~t;'lpcje i para­
frazy, 16.45 (L) Aktual. łódzlcle . 
17.00 (IL) ,.RikLk!. L Febus" 
baJlki <Ila dzieci. 17.15 (iL) Elek­
trono"'Y kckcert. 111.30 (IL) „Co 
nowego v.i• patronacie" - rep. 
17.45 (L) ,.Kwiaty dla. Ciebie" -
koncert. 18.2-0 Sonda. Ul.OO Echa 
<In ia.. l9.13' Kariera podczerwie­
ni. 19 :n Teatr PR - ;,Nad 
N ieml!lem" - i;!U;ch,ow. 1'1.01 
Bo5'sa no.va w roli g~ówne<j. 

21.15 Ch\\'ila poezji. 21.20 Sta­
nistaw MonLuszko w świetle li­
stów. 2.2.00 z kraju 1 "U świa­
ta. !12.~o Wia·d. .spo.rtorwe. 22 3~ 
Utwory komrpo·zytO!l'a. ty,god·nia 
- Geonge Enescu w n.aigra.nia-:h 
Ork. Sym:fon. Radia. Rumul':­
skiego. :b:!.15 Mi;:dzy 111auką a 
żYiciem - m~ 2iG OO Wiia.d. 

PROGRAM m 

12.115 z klra,iu ~ re §wliata. 
112.25 Za kierC>Wnlcą. 13.00 „Con­
solacao" - ~ją H. MaJillll l 
B. Powell. m.oa Na. <ipol.skiej 
anten!.e. 115 oo Ekis.presean prz;ez 

16. ł5 N ais z rok 72. 17. OO Eks­
presem przez świa.t. 17.05 „Uli­
ca naid!brzeima" - odc. pow. 
17.15 Mój ma.gnetoifOl!l. 1.7 IO 
,.Si~drniogrodz.kie cekiny". 18.:o 
Przebój za przebojem. 18.30 P.o­
Jityka dla wszystkich. 18.4'5 z 
plyt ,.Electrec:ordu". 19.00 Eks­
pre.sem pr~z św!a.t. 19.05 „Zl•>­
ta strzała" - odc. pow. 19 35 
Ad lilbitum. 20.00 Remin lscencj e 
muzyczne - Marrtha Argerich 
jako Jiszcistka. 20.5{) Rytm 
piooenka. 21.W Teatrzyk „Zie­
lone oko" - „Po·zJbYć s:ę Gcor­
ge'a" - słuch. at.40 Wizyta u 
Toli.sto·Ja - ga,węda. 2.1.50 J . F. 
Haerulel: "Mu.zyka na w-0dzie". 
22.00 Fakty dnia. 22.08 Gwiaz>!a 
siedmiu wieczorów - The Rol-
1Lng Stones. 22.15 Trzy kwa­
<lralllSe jazzu. 23.00 „ Zaklęcia 
ml!ości" - lu.dorwa poezja 1·u­
mw\.ska. 23.05 Mu.zy'ka nocą. 

TELEWIZJA 

PROGRAM I 

10.00 „Hlistoria jednegt> 
myśliwca" - fi.Im fa,b. prod. 
pol;&kiej (W). 16.45 - Dzienmk 

Hippiesi 
do łaźni i fryzjera 
Meksykański stan Jukatan po­

stanowi! radykalnie pozbyć się 

hippiesów. Wszyscy, którzy przy­
byli do teg-0 stanu z nadmier­
nie bujną ~upryną, będą skie­
rowani w tr'<ybie przymusowym 
do łaźni i zakładu fryzjerskiego. 
Dopiero po wypelnieniu tego o­
bowiązku bf}dą mogli się udać 

na wędrówkę po tym stanie, 
słynącym z atrakcji turystycz­
nych, 

Włoch 
d . k" „wę rown1cze •.• 

Nie byle jakiego wyczynu do­
konał 30-letni Wioch, R-Oberto 
Bess!, który odbył pies.z.o po-

TV (•W). 16.55 - Tedefe:rie _, 
„Czas w lasu, 11Maly za,guibiony 
p ies" - fum Walta DLsney111 
(kolar) GW). 18.20 - W1ad-01moś­
ci Dnia. 18.39 - Telerek.lama 
(L). ·18 . łll - ,.Swi.ait 1 Polska'' 
OW). 19.20 - Dohra.noc. 19.30 -
Dziennik TV. 20.00 - Przem6• 
wienie Amba5ad<iira Ru.mu.nil 'Z 
oka.zjl święta na.rodowego So­
cjall.stycz;nej RepUJblLki. Rumuni.i 
(W). 20.15 - Polska Kromka 
Filmowa (W) . 20.:JO - XII Mif}­
dzYJHl rodowy Festiwal P iosenki 
w Sopocie - DZIEŃ MIĘDZY­
NARODOWY (kolor) z Gdańska. 
W przerwie Fe~alu Dzie:i.-
11ik T.V. 

PROGRAl\I I! 

141.30 - z prasy na'\lkowo•· 
1>echni·czneJ. 18.40 - PoUel!la -
poradnik kosme tyczny. Hl.ł~ -
Za Odrą i Labą pro.gram 
pU;blic;-stycz':ly. 19.20 - Do·bra­
noc. lS.3-0 - Dzienik TV. 20.05 
- Studi o - 63 M. Zulaiwsk.l -
,,Opowieści model żo,ny" 
;,MllLOSC". 20.2~ - „Sztuk..-t''. 
- maga.z;yn art:rstyc:z;ny (W:Vda­
nie XII). 20.5<5 - 24 go·d'ZinY. 
21.115 - Dziecko w ~wiecie do­
rosłych. 21.W - Slown!crek de> 
ki.na W.el'\SJ i O.ryglnalneJ. i2 GO 
- K ino Wersji Orygi!Ilalne~ -
film falb. prod. fra<!lc ,.Arse"l 
liupin" „K<i<biet& o dwóch ~ 
śmi.echacll"· 

w dniu 20 sierpnia 1972 r. 
zginęli tra.gicznie 

I. t P. 

HELENA NIZEL 
z domu OLES 

lat 6ł 

S. t P. 

JERZY NIZEL 
inżynier 

lat 28. 
Pogrzeb odbędzJe !Mę dnia 

24 sierpnia br. o godz. 17 na 
cmentarzu przy uJ. Ogrodo­
wej, o smutnym tym obl'Zę­

drz.ie za.wiadamiają 

ŻONA z SYNKIEM, 
BRAT i POZOSTALA 

RODZINA 

dróż z Rzymu d<> Toklo. Trasa łli••••••••••••••I 
długości 20.000 km (połowa ob-
wodu Ziemi na równ~ku) biegła 
,przez 16 kraj ów BlislĆiego 
WschO<!u i Azji, Musiał poświę­
cić na to 14 miesięcy. Każdego 
dnia znajd<>wał się w dr<>dze 
przeciętnie l'4 godzin. 

PODZIĘKOWANIE 

Przyjaciołom, Znajomym, 
Klientom, Przedstawicielom 
ZPHiU, Sąsiadom oraz ks. 

Jacy jesteśmy roztargnieni? illY'Ch MIPIK (!Piotrkowska 77) li­
cytacja o<tbywa. s ię po u.plywle 
roku. Po<l<i<bne ma,g.a.zyny znaj­
dują się również na Btacjach 
PKIP. .Nie wszyscy l<X!ziame 
chyba v;iedzą o J.st.ni&niu 1.•­
kich b lm·. a więc im o tym 
przy1poonlinaany. 

świat. .!.'5.05 P,-o.~.am dnia. 15.10 't'll:Dln! ___ !I.~ 
Alibu,m rnlllzykl Ulllllweirsalnej . " ii ~'-'-'"11o;1-lol! __ _ 

Skarbkowi i p. Wleńskiej za 
okazaną pomoc i wyrazy 
współczucia, jak również tym 
wszyistkim, którzy wzięli u­
dział w pogmebie 

M. Grm1zińska, kler. B!ura 
!tuczy Znalezionych . mieszczą­
cego się przy ul. P iotr.k<>wskicl 
n04. 'POka,])Uje pelne sza.fy, 
1?Jaład0'\\·ane 1najróżn1ejszym1 
przedl!n·iotami. Są ta.ro a:owe::y, 
kol& gam<i.chiodowe, pJ:yty pil~-

n iowe, kol-O·rY, pleeakl, oc~.v· 
wiście tecz'kc. to;z-by, parasolk:i 
i wiele innych mniej.szych 1 
Wif}kszych .. drobiazgów". W o­
kresie u.rlo'Powym Jodzla'Qie naj. 
częściej gU;bią dokumenty. 

W magazynie r~czy 2iru1il.ei-;io- L C\Va"N) 

15.:ro Hert>atka przy .samowa,rze. 
15.50 Pr.zebo.je na <>!'ganach, 
klawesynie i fortep. 16.05 Ta­
tuś u.cle'kt 1 zmyl:il pogonie -
gaiwE)da. 1~-1.5 W '1laa:y.skich _dyi;­
kot.ekach. J.8.llO Ail de Loo-y gra 
pr:rebo.je Gleruna. Oamipbella 
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;.... Ależ drogi doktorze! To nie ma najmniejszego sen­
su! Cały świat wie o tym, ze padł ofiarą tragicznego 
wypadku! 

- Jakiego rodzaju był to wypadek? 
- Wypadek samochodowy - odpowiedział Rowley -

Jimmy zginął w taksówce w Nowym Jorku„. • 
Już otwierałem usta, żeby zdobyć więcej szczegółow, 

kiedy usłyszeliśmy warkot samochodu, jadącego wprost 
na nas. 

Samochód zatrzymał się i wysiadła z niego wysoka 
postać kobieca. Za nią szedł mężczyzna. Mimo ciemno· 
ści rozpoznałem ruchy i uszminkowaną twarz pani 
Brompton-Hale. Towarzysz jej podszedł do Rowleya 
i wyciągnął do niego rękę. 

- Oto jesteśmy, Dawidzie - powiedział śpiewnym 
i nieco komicznY'm tonem. - Jestem przekonany, że jesteś 
zachwycony przybyciem dwojga kochanych gości. 

- Kochanie! - wykrzyknęła pani Brompton-Hale, 
odsuwając męża, aby ucałować w oba policzki Rowie· 
ya - jak to pięknie zobaczyć cię znowu! Dołożymy 
wszelkich starań z naszej strony, aby te święta nie wy­
padły zbyt pe>nuro. Ale tymczasem wracajmy, na litość 
boską, pod dach! Przemarzłam do szpiku kości! 

Czy ci państwo nie poznali mnie, ozy też po prostu 
nie uważali za stosowne przywitać się, dość, że nie 
zwracając na mnie najmniejszej uwagi, zaczęli ciągnąć 
Rowleya w stronę domu. Z głupią miną śledziłem ich 
wzrokiem dopóki nie zatrza.snęły się za nimi drzwi wej­
ścio-we. Jedno niedawno wypowiedziane zdanie utkwiło 
mi w pamięci: 

Jimmy Salter zginął w taksówce.-
Wsiadłem do samochodu I wróciłem do domu. Na 

schodach wiodących na górę usłyszałem lekkie, jak gdy­
by skradające się kroki i zobaClllyłem Dawn wycho­
dzącą z mego gabinetu. 

- Ej! - zawołałem - A co ty robiłaś w moim po­
koju?, 

- Och„. - saczęła bąka6, nłesmlemle nnleaan,; ..ii 

Ja... ja. chcia.łam tylko sprą-wdsió, my Rebeka dobrze 
poukładała ci w komodzie bieliznę„. 

- I jesteś pewna - spytałem surowo ~ te tylko 
s: tego powodu tam byłaś? 

- Ależ tak, tak! W pewnym sensie.„ łak - odpowłfiJ 

działa z miną zachwyconą i błyaczącymi oczami -
Och, papo! Dałam im jeść •• , jaja mrówek! Jedna jest 
zupełnie jak ze srebra. To najpiękniejsza rybka jaką 

widziałam w życiu! Bardzo podobna da mojej naucz)'• 
cielki gimnastyki„. 

Porwana entuzjazmem zapomniała, ze nie wolno jej 
było szperać w moim pokoju i grzebać w gwiazdko­
wych prezentach i że należy jej się r;a to bura. A kiedy 
sobie nagle o tym przypomniała i zorientowała się w 
sytuacji - bezczelnie zmieniła temat rozmowy: 

- O, papo! Zapomniałam ci powiedzieć, ie w masie 
twojej nieobecności był tu jakiś pan. Był bardzo zły, 

ie cię nie zastał i miał białe ręka.wiczki. 

- Białe rękawiczki? 

;.... Tak. I nie zdejmował łeb na.wet ja.k palii papfero• 
n. Dość długo na ciebie ozekal, a ponieważ nie chcia­
łam być niegościnna, więc dotHymywałam mu towa· 
rzystwa. Pytał, czy :r.nała.m tę młodą pannę, co spadła 

z konia. 

- O? I o oo JeszcseT 

- No i dalej mówił ó tym wypadku. Miała.m wrałe~ 
nie, 'że bardzo go to interesowało. Opo·wiadano mu, ze 
koń był bard'lio narowisty i płochliwy, więc chciał sit 
dowiedzieć, czy to prawda. A ja przypomniałii.m sobie t_ę 
historię li drutem„. 

- Mam nadzieję, ie nic mu na im łema.t nie wsi;io• 
mina łaś? 

- A dlam:ego Die? Ozy nie po'Wlfnnam? ~ 11~biwłla 
się Dawn, & oczy jej zrobiły się okrągłe. - Rozumiesz 
chyba, papo, że skoro zaczął mówić, że Mona.reb był 

kon·iem narowistym i niebezpieoznym, musiałam mu po~ 
wiedzieć o drucie. To ni~prawiedliwe tak się wyra• 
żać o Monarchu! Wytłumaczyłam mu taikże oo ty l Co\b 
myślicie o tym wypadku„. 

I co tu było robić? Nie mogłem zcromić córk,f ca 
to, że nie zdaje sobie spra.wy z doniosłości naszego od­
krycia. Mimo żywego niepokoju usiłowałem udawać, że 

to nic ważnego, gdyż nie chciałem przestraszyć dziecka. 
Spytałem tylko jeszcze: 

- A kto to był?. 
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PODZIJIJKOW ANIE 
Wszystkim, którzy nleśli po­

moc w ciężkich dla nas 
chwilach i wzięli udział w 
odprowadzeniu na wdeczny 
&poceynek 

S. t P. 
DR MED. 

JANA PAWLAKA 
a w szczególności ks. Kanoni. 
kowi Stanisławowi Zelmano­
wi, Wydziałowi Zdrowia P,,e­
zydium Powiatowej Ra.dy Na­
rodowej w Rawie Mazowiec­
lmej, Ochotniczej Straży Po­
żarnej w Inowłodzu oraz na­
srzym przyjaciołom inowłodz_ 

kim składają 

2l<>NA, SYN i RODZmA 

Po długiej i ciężkiej choro­
bie zmarł d!llia. 20 sierpnia br., 
prze2ywszy lat 63 najuk.o_ 
chańszy Mąż i Ojciec 

S. t P. 

WŁA1DVSŁAW 

MICHALAK 
mistrz stolarski. 

Wyprowadzenie drogich nam 
zwłok. nastąpi 23 sierpnia br. 
o gOdz. 16 z kościoła Serca 
Jezusowego na cmentare św. 
Rocha na Radogoszczu,o czym 
zawiadiamiają z głębe>k.im ża­
l&m 

ZONA. S?N SYNOWA 

S. t P. 

KA.Z\M\ERZA. 
ŚMIETANKI . 

serdeca;ne pod'liiękowanie 111da­
d&ją 

:toN A z DZIECMI 
I POZOSTALA RODZINA 

• Dnia 20 sierpnia 1972 roku 
zginą! tragicznie, przeżywszy 

lat 39 nasz kochany Mąż 

i Tatuś 

S. t P. 

JAN MICHALSKT 
Pogrzeb odbędzie się 23 

sierpnia br. o godz. 16 z ka­
plicy cmentarza na Zarzewie, 
o CZY'm zawiadamiają pogrą­

żeni w głęb<>kim żalu 

ŻON A, CORKI, RODZICE, 
SIOSTRA, BRAT z ŻONĄ 
i CORKĄ, SIOSTRZENICE, 
BRATANKOWIE i RODZI-

N!. ŻONY 

PODZIĘKOWANIE 

Znajoonym, Przyjaciołom, 
Podstawowej Organizacji Par­
tyjnej, Radzie Zakładowej, 
pracownikom i Dyrekcji pm;y 
WP „Arged", któr.zy oddali 
ostatnią poslugę i wzięli 
Ud.ział w pogrzebie mojej 
ukochanej żony 

ZULI - STANISŁAWY 
CHUDEK 

tą drogą skladalP najsęrdeca;. 
niejsze podziękowanie 

MĄZ z NAJBLIŻSZĄ 
RODZINĄ 

Dnia 21 sierpnfa. 1972 r·o~u zmarł najlepszy Ojciec i ~­
dek. przeżywszy la.t 76 

S. t P. 

JAN SIWIEC 
ps, Edward - Wilk m, 

Inwalida W<>jenny, Cllllonek ZBoWiD, b. POW, b, podof. 
za.w. 1 Pac-u, 1 pa.pl-u, 10 pal-u, żołnierz Ruchu Oporu 
!'· por. rez. LWP, odznaczony krzyżami i medalami RP 
1 . PRL za udział w obu wojnach światowych. Wyprowadze· 
nie_ zwłok z kaplicy cmentarza rzym.-kat. ppzy uL Ogrodo­
W!!J do. g_robu ~a 24 sierpnia br. o godz. 16, o czym iza· 
wiadam1a1ą pogrązeni w bólu • 

SYN, SYNOWA, WNUCZKA i RODZINA 
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